
Polska delegacja 
na zjazd ZKJ 

gościła w Skopje
W środę delegacja PZPR z 

członkiem Biura Polityczne­
go, sekretarzem KC — Sta­
nisławem Kanią, która uczest 
niczy w XI Źjeździe ZKJ 
przebywała w stolic*' Socja­
listycznej Republiki Macedo­
nii — Skopje.

Delegacja zapoznała się 
z problematyką działalności 
Związku Komunistów Mace­
donii, a także z rozwojem So 
cjalistycznej Republiki Mace­
donii. Delegacja polska spot­
kała się następnie z dyrek­
cją i aktywem partyjnym 
oraz samorządowym Hutv 
Skopje; odbyło się też spot­
kanie z załogą.

Wiec otworzył sekretarz or 
ganizacji partyjnej huty — 
Petar Andrejevski, który po­
witał gości z Polski, nawią­
zując równocześnie do współ­
pracy Huty Skopje z polskim 
przemysłem hutniczym. Na­
stępnie zabrał głos przewod­
niczący delegacji polskiej — 
Stanisław Kania (tekst prze­
mówienia publikujemy na 
str. 2). (PAP)

„Ożywianie” stacji orbitalnej
Na grafiku zajęć radiziec- 

kich kosmonautów Władimira 
Kowatonka i Aleksandra Iwan 
czenkowa na pokładzie stacji 
orbitalnej „Salut-6” pod da­
tą 21 czerwca zanotowano: 
ostatni dzień rozkonserwowy 
wania. Sens tej doniosłej ope 
racji polega na doprowadze­
niu do stanu roboczej gotowo 
ści wszystkich systemów nie 
zbędnych kosmonautom do ży 
cia na statku i kierowania 
nim.

Rozkonserwowywanie rozpo 
częło się już pierwszego dnia,

Austria —RFN 3:2, Holandia —Włochy 2:1

• Holandia grać będzie o złoty medal
• Włochy wystąpią w meczu o III miejsce
At

3 Wczoraj na pił 
karskich mistrzo 
stwach świata w 
Argentynie od­
były się ostatnie 
mecze półfinało­
we. W grupie

. ,A”, w której wy
. stępują cztery zc 
‘ społy ' europej­

skie trwała zacięta walka o miej 
sca w finałach. Ogromną sensa­
cję sprawili Austriacy, którzy w 
Cordobie pokonali obrońcę tytu­
łu mistrza świata — RFN 3:2 (0.1). 
Dzięki temu wynikowi, przy jed 
noczesnym zwycięstwie 
z Włochami 2:1 (0:1), zespół RFN 
został wyeliminowany z turnieju. 
Pierwsze miejsce w grupie zaję­
ła Holandia, i ona grać będzie 
w meczu o złoty medal. Drugie 
miejsce wywalczyła reprezenta­
cja Wioch, która wystąpi w po­
jedynku o trzecie miejsce.

Początek meczu RFN — Austria 
nie zapowiadał sensacji. Przewa­
gę w polu mieli Austriacy, ale 
prowadzenie dla RFN po szyb­
kim kontrataku uzyskał w 19 
min. Rummcnigge. Wyrównujący

Pod przewodnictwem I sekretarza KC WSPR Janosa Kadara

Partyjno-rządowa delegacja WRL 
i oficjalną wizytą w Polsce

Na zaproszenie KC PZPR, 
Rady Państwa i Rady Mini­
strów — 21 bm. przybyła do 
Polski z. oficjalną przyjaciel­
ską w izytą partyjno-rządową 
delegacja Węgierskiej Renubli 
ki Ludowej pod przewodnic­
twem I sekretarza KC Węgier 
skiej Socjalistycznej Partii 
Robotniczej Janosa Kadara.

Wizyta jest doniosłym wy 
darzeniem dla dalszego roz­
woju braterskich stosunków 

।między obu naszymi krajami 
i ich marksistowsko-leninow­
skimi partiami. Zbiega się z 
obchodzoną w tych dniach, 
ważną dla naszych bratnich 
narodów rocznicą — 30-leciem 
podpisania polsko-węgierskie­
go układu o przyjaźni, współ 
prącymi pomocy wzajemnej.

Uroczystość powitania wę­
gierskiej delegacji odbyła , się 
w godzinach południowych na 
lotnisku Okęcie w Warsza­
wie, udekorowanym flagami 
i powitalnymi transparenta-, 
mi. Licznie zebrali się repre­
zentanci społeczeństwa stoli­
cy.

■ I sekretarza KC WSPR Ja­
nosa Kadara serdecznie powi 

kiedy Aleksander Iwanczen- 
kow przestąpił próg „Sału- 
ta-6” i włączył tam oświetle­
nie. „Ożywianie” stacji doko­
nuje się etapami. Najpierw, 
załoga uruchamia tylko te 
urządzenia, które zapewnia­
ją im „słońce, wodę i powie­
trze” wewnątrz ich „kosmicz 
nego domu”.

Głównym jednak celem roz 
konserwowywania jest dopro 
wadzenie do stanu używalno 
ści całej aparatury naukowej.

PAP

niej RFN wyrównała dzięki Hoel 
zenbeinowi. Piłkarze RFN rzucili 
się do ataku chcąc uzyskać zwy 
cięską bramkę. Stało się jednak 
inaczej. Na dwie minuty przed 
zakończeniem meczu ponownie 
Krankl wpisał się na listę strzel­
ców. pieczętując niespodziewany 
sukces Austrii.

Bardzo zacięty przebieg miał 
też pojedynek rozegrany na River 
Platę w Buenos Aires między Ho 
landią i Włochami. Włosi, któ­
rym tylko zwycięstwo dawało 
pierwsze miejsce w grupie roz­
poczęli mecz z olbrzymim impe­
tem i stworzyli kilka groźnych 
sytuacji pod bramką Schrijversa 
Wykorzystał jedną z nich w 19 
min. Bettega wkroczył odważnie 
w akcję na polu karnym, piłka 
trafiła w nogę stopera Holendrów 
Brandtsa i wylądowała w siatce. 
Nadzieje Włochów na zwycięstwo 
w grupie rozwiali po zmianie 
stron Brandts i Haan. Pierwszy 
z nich wyrównał zaskakującym 
strzałem w 50 min a Haan kapi­
talnym strzałem z 35 metrów w 
79 min. uzyskał zwycięskiego 
gola.

gol padł z samobójczego strzału 
obrońcy RFN — Vogtsa w 60 min. 
Od tego momentu pojedynek stał 
się bardzo dramatyczny. W 65 
min. Krankl zaskakującym strza 
łem uzyskał prowadzenie dla 
Austrii, lecz w dwie minuty póź­

KOŃCOWA TABELA GRUPY „A”

1. Holandia 5:1 9:4
2. Włochy 3:3 2:2
3. RFN 2:4 4:5
4. Austria 2:4 4:8

tali: I sekretarz KC PZPR 
Edward Gierek, przewodniczą 
cy Rady Państwa Henryk Ja 
błoński i prezes Rady Mini­
strów Piotr Jaroszewicz. W 
uroczystości powitalnej uczest 
niczyi; członkowie Biura Po­
litycznego i Sekretariatu KC 
PZPR: Edward Babiuch. Woj 
ciech Jaruzelski, Józef Kępa, 
Stanisław Kowalczyk, Włady­
sław Kruczek, Stefan Olszow­
ski, Jan Szydlak, Ryszard 
Frelek. Alojzy Karkoszka, pre 
zes NK ZSL Stanisław Guc- 
wa, przewodniczący CK SD 
Tadeusz W Młvńczak, człon­
kowie rządu, a wśród nich 
minister spraw zagranicz­
nych Emil Wojtaszek, gospoda 
rze stolicy, generalicja ’ WP. 
Obecny był ambasador PRL 
na Węgrzech Tadeusz Pie­
trzak.

Witani są członkowie wę­
gierskiej delegacji, w które]' 
skład wchodzą: członek Biura

W czwartek, 22 czerwca, o 
godz. 11.55 Telewizja Polska w 
programie 1 (w kolorze) oraz . 

| Polskie Radio w programie I 
przeprowadzą beznośrednia 

| transmisje ze spotkania dolega 
c|i węgierskiej z załoga Fabrv- 
ki Samochodów Osobowych w

|Warszawie.

W 30-lecie dziennika

Święto „Gazety Zachodniej** 
w Kaliszu i Gołuchowie

W tym roku Ziemia Kali- 
ska gościć będzie (w 

dniach 23 — 25 bm) uczestni 
ków tradycyjnego Święta „Ga 
zety. Zachodniej” — czytelni­
ków i sympatyków popular­
nego w Wielkopolsce poznań­
skiego dziennika^ Czerwcowy 
Festyn Robotniczy, połączony 
z Cepeliadą, będzie z pewno­
ścią okazją do interesujących 
spotkań z dziennikarzami, do­
starczy wielu przeżyć artys­
tycznych i emocji sportowych.
nie zabraknie też miejsca i 
czasu na relaks oraz wspólną 
zabawę.

Atrakcyjnie zapowiada się 
program imprez przygotowa­
nych w Kaliszu i Gołuchowie. 
Wystąpią m. in. Chór Kur­
czewskiego, „Wielkooolska”, 
„Homo-Homini”, „Andrzej i

80 rocznica urodzin 
S.Strumph Wojtkiewicza

80 rocznicę urodzin ob­
chodził 21 bm. Stanisław 
Strumph-Wojtkiewicz. Z tej 
okazji I sekretarz KC PZPR 
— Edward Gierek przesłał te 
mu znanemu powieściopisa- 
rzowi, poecie, reportażyście, 
publicyście i tłumaczowi list 
z gratulacjami i serdecznymi- 
życzeniami dalszych osiągnięć 
w pracy twórczej. (PAP)

- Fińskie odznaczenia 
dla A. Willmanna

Prezydent Republiki Finlandii 
dr Urho Kaleva Kekkonen przy­
jął 21 bm. ambasadora PRL Ada 
ma Willmanna związku z za­
kończeniem jego misji dyploma­
tycznej w tym kraju. Prezydent 
Kekkonen w uznaniu zasług am­
basadora A. willmanna dla roz­
woju stosunków polsko-fińskich 
udekorował go wielkim Krzyżem 
z Gwiazdą i wstęgą Orderu Lwa 
Fińskiego. (PAP)

Politycznego KC WSPR, prze 
wodniczący Rady Ministrów 
WRL — Gyoęrgy Lazar, se­
kretarz' KC WSPR — Andras 
Gyenes, członek KC WSPP 
minister spraw zagranicznych 
— Frigyes Puja. Członkiem 
delegacji jest również amba­
sador WRL w Polsce — Jozsef 
Garamvolgyi.

Zgromadzeni na lotnisku 
mieszkańcy stolicy gorąco po 
zdrawiali przywódców obu 
krajów.

Poprzedzona honorową 
eskortą motocyklistów kolum­
na samochodów opuściła lotni 
sko. W pierwszym odkrytym 
samochodzie zajęli miejsca Ja 
nos Kadar i Edward Gierek.

Trasa przejazdu delegacji 
partyjno-rządowej- WRL wio­
dła centralnymi arteriami sto 
licy. Na odświętnie udekoro • 
wanych ulicach zgromadziły 
się tysiące warszawiaków, go 
rąco pozdrawiających przy­
wódców obu krajów. W czasie 
zatrzymań samochodów mło­
dzież wręczyła gościom i gospc 
darzom wiązanki białych j 
czerwonych kwiatów.

- Dokończenie na str. 2

Eliza”, „Eskadra” oraz liczne 
zespoły regionalne. Odbędą 
się pokazy mody, zabawy ta­
neczne, seanse interesujących 
filmów, a w noc świętojańską 
— parada jednostek pływają­
cych i wianki. W ramach im­
prez sportowych przewidzia­
no m. in. turnieje strzeleckie, 
zawody kajakarskie, „mały 
mundial”, regaty żeglarskie, 
pokazy skoków spadochrono­
wych. Na placu Bohaterów 
Stalingradu w Kaliszu zorga- 
ryzowano specjalny kiermasz 
„Cepelii”.

Święto „Gazety Zachodniej”, 
którego inaugurację wyzna­
czono na piątek, 23 bm. o 
godz. 16 w Goluchowie, prze­
biegać będzie pod znakiem 
30-lecia tego poczytnego dzień 
nika partyjnego, (res)

krótko + krotko + krotko + krótko + krótko
„Dromadery” w Afryce

Z Mieleckiej Wytwórni Sprzętu 
Komunikacyjnego PZL wysłane zo 
stały do Afryki pierwsze polskie 
„dromadery”. Są to najnowsze, 
wytwarzane już seryjnie w Miel­
cu samoloty rolnicze, przystoso­
wane do pracy w różnych warun 
kach klimatycznych, m. in. tro­
pikalnych

Narodziny żubra
Stado żubrów osiedlone w Wo­

lińskim Parku Narodowym (woj. 
szczecińskie) powiększyło się — 
przyszła tu na świat żubrzyca, 
która otrzymała imię „Powolina”. 
Wkrótce spodziewane są drugie 
urodziny żubra.

Trzęsienie ziemi
W wyniku trzęsienia ziemi, któ 

re we wtorek późnym wieczorem 
nawiedziło 700-ty sieczne przemy­
słowe miasto Saloniki -w północnej 
Grecji, poniosło śmierć co naj­
mniej 20 osób. Wstrząsy odczuto 
również w sąsiednich krajach Pół 
wyspu Bałkańskiego: Bułgarii, Ju 
gosławii i w Turcji oraz w stoli-

Macedonii — Skopje.

Olsztyn w przededniu dożynek

XI Wojewódzka Konferencja TPPR w Poznaniu

Serdeczne i wielostronne 
więzi przyjaźni

Tegoroczne centralne dożynki odbędą się w Olsztynie. W mie­
ście trwają preoe porządkowe i organizacyjne przed zbliżają­
cym się świętem. Na zdjęciu: konserwacja olsztyńskiego zamku

i jego otoczenia.
CAF — fot. Moroz

Podsumowaniem dotychcza­
sowej działalności Towarzy­
stwa , Przyjaźni Polsko-Ra­
dzieckiej w Poznańskiem by­
ła wczorajsza XI Wojewódzka 
Konferencja Sprawozdawczo- 
Wyborcza TPPR. W konferen­
cji uczestniczył kierownik Wy­
działu Kultury KC PZPR, czło­
nek prezydium Zarządu Głów­
nego TPPR — Bogdan Ga- 
wrońskt

Przewodnicząca Zarządu Wo­
jewódzkiego TPPR, sekretarz 
Komitetu Wojewódzkiego PZPR 
w Poznaniu — Maria Rynkie- 
wicz omówiła dorobek 120-ty- 
sięcznej . organizacji poznań­
skiej TPPR. Podkreśliła patrio­
tyczne i internacjonalistyczne 
znaczenie przyjaźni łączącej 
narody Polski j Związku Ra­
dzieckiego. W okresie od ostat­
niej konferencji sprawozdaw­
czo-wyborczej wzrosła aktyw­
ność kół TPPR-u we wszyst­
kich środowiskach. Serdeczne, 
wielostronne, stale się pogłę­
biające kontakty łączą poznań­
ską organizację z mieszkańca­
mi Kraju Rad.

W dvskus.it zabierali głos nrz^d- 
stawiciele zakładów nracv. uczelni, 
szkół, organizacji wiejskich, nrzed- 
■uawicielo środowisk kulturałnvch. 
Podkreślano osiasniecia służce 
realizacji hasła nrzyjaźni nolskn- 
ya.dzieckiej. Mówiono o nowych 
inicjatywach, którymi poznańska 
organizacja TPPR wzbogaca swa 
codzienna działalność.

M. Fitouri przebywał w Szczecinie
Minister spraw zagranicz­

nych Republiki Tunezyjskiej 
Mohamed Fitouri przebywał 
wczoraj w Szczecinie, gdzie

Wywiad A. Sadata
Prezydent Egiptu Anwar Sadat 

w wywiadzie udzielonym amery­
kańskiej telewizji (CBS) zaapelo­
wał do Stanów Zjednoczonych by 
odegrały większą rolę w sprawie 
rozwiązania kryzysu bliskowschod 
niego. Starał się on przedstawić 
w jak najlepszym świetle swoją 
wizytę w Jerozolimie w listopa­
dzie ubr. i zapewniał, że nie za­
kończyła się ona całkowitym fias 
kiem, a brak rezultatów ' tłuma­
czył nieustępliwym stanowiskiem 
Tel Awiwu.

Z USA dla Japonii
We wtorek podpisane zostało w 

Waszyngtonie formalne porozumie 
nie między USA a Japonią, na 
mocy którego Japonia zakupi w 
Stanach Zjednoczonych samoloty 
wojskowe za 2 mld dolarów.

Zair wysiedla Zambijczyków
Rzecznik zambijskiego MSZ 

oświadczył w środę, że władze 
zairskie wysiedliły kilkuset oby­
wateli zambijskich zamieszkałych 
w prowincji Szaba. Jak wiadomo 
władze zairskie oskarżały Zambię

Serdeczne życzenia owocnej 
pracy złożył delegatom mini­
ster pełnomocny, konsul gene 
ralny ZSRR w Poznaniu — Ni 
kołaj Gusiew. Przekazał on tak 
że gorące pozdrowienia od lu­
dzi pracy Charkowa, miasta 
zaprzyjaźnionego z Poznaniem.

Sekretarz Zarządu Głównego 
TPPR. Helena Mikrut, w'swo­
im wystąpieniu podkreśliła, że 
poznańska organizacja TPPR 
jest jedną z najprężniejszych 
w kraju.

Zasłużonym działaczom or­
ganizacji wręczono Złote Ho­
norowe Odznaki TPPR.

Wybrano nowy Zarząd Wo­
jewódzki TPPR. Jego prze­
wodniczącą została ponownie 
Maria Rymkiewicz. "Wybrano 
także delegatów na X Krajowy 
Zjazd TPPR. (bran)

☆

21 bm. odbyła się Konferen 
cja Sprawozdawczo - Wybor­
cza Stołecznej Organizacji 
TPPR. Była to ostatnia z wo 
jewódzkich konferencji. W 
obradach warszawskich ucze­
stniczyli m. in. członek Biura 
Politycznego KC PZPR, prze­
wodniczący Zarządu. Głównego 
TPPR — wicepremier Jan 
Szydlak (PAP) 

zwiedził m. in. Szczecińską 
Stocznię Remontową „Gryf i a” 
oraz Zakłady Chemiczne „Po- 
Hce”. (PAP)

o udzielanie pomocy powstańcom 
w Szable i mimo niedawnego 
spotkania prezydenta Kaundy z 
piezydentem Mobutu stosunki mię 
dzy obu krajami pozostają nadal 
napięte.

Spadek kursu dolara
W środę na giełdzie tokijskiej 

nastąpił dalszy spadek kursu wa 
luty amerykańskiej wobec jena. 
Za dolara płacono 208.75 iena; po 
raz pierwszy w historii kurs spadł 
poniżej 210 jenów.

Niepokoje w Irlandii Płn.
Niespokojna od dziewięciu lat 

sytuacja w Irlandii Północne i 
znów się zaostrzyła. Trzv osoby 
zabite, -cztery ranne (w tym jedna 
ciężko), jedno porwanie — oto bi­
lans ostatniego weekendu.

Powódź w Korei Płd.
W Seulu podano w środę do wia 

comości, że w wyniku- powodzi 
oraz usuwania się ziemi, spbwo- 
dowanych przez trwające od ty­
godnia deszcze, śmierć poniosło 
co najmniej 17 mieszkańców Ko­
rei Południowej.

f

dvskus.it


Str. 2 GŁOS WIELKOPOLSKI Czwartek, 22 VI 197f

odGKOS?
Hamo temu stwierdza 
”no, że bez pożywienia 

człowiek może się ileś dni 
obyć, bez wody — sto­
sunkowo krótko. W na­
szych czasach, gdy popular 
naH'2O potrzebną jest lu­
dziom nie tylko bezpośred 
nio, lecz także pośrednio, 
będąc użytkowana w ogrom 
nej ilości przez rolnictwo i 
przemysł — staje się ona 
bezcenna.

W Polsce i naukowcy, i 
lekarze, i rolnicy nie od 
dziś zwracali uwagę na ko 
nieczńość opracowania ge­
neralnych, w skali kraju, 
zasad gospodarowania za­
sobami wodnymi. Tu i tam 
dają znać o sobie niedobo­
ry wody (w tym — w 
Wielkopolsce), powodujące 
konieczność codziennego 
jej dowożenia. Liczne są 
sygnały, alarmujące, iż w 
określonej rzece albo jezio­
rze ścieki fabryczne uczy­
niły wodę biologicznie mar 
twą. Nie są to wieści 
błahe. Przeto sprawami 
gospodarki wodnej niejed­
nokrotnie zajmowały się ko 
misje sejmowe oraz rząd.

Ostatnio Komitet Cen­
tralny PZPR w toku XII 
posiedzenia plenarnego po­
wziął uchwałę, dotyczącą 
kompleksowego programu 
zagospodarowania i wyko­
rzystania Wisły jak też za 
sobów wodnych kraju. W 
uchwale tej mowa zarazem 
o dorzeczach Odry i War­
ty.

Idzie o kolosalne zamie­
rzenia. O rozwój gospodar­
ki wodnej w Polsce w ogó­
le, w tym — o utworzenie 
nowoczesnych dróg wod­
nych, aktywizację gospo­
darczą znacznych obszarów 
kraju, rozbudowę energety 
ki dzięki elektrowniom 
przy planowanych stop­
niach wodnych na Wiśle, 
zwiększenie liczby ośrod­
ków wypoczynku, wzmoże­
nie ochrony wód a tym 
samym ochrony naturalne­
go środowiska człowieka.

Wisła, królowa polskich, 
rzek. Uczynimy z niej — 
jak głosi uchwala KC 
PZPR — szlak wiodący w 
przyszłość.

WP

KRONIKA DNIA
PRZED KONGRESEM KRYMINOLOGICZNYM

Przewodniczący Rady Państwa Henryk Jabłoński przyjął 21 bm. 
w Belwederze przedstawicieli komitetu organizacyjnego V Kon­
gresu Kryminologicznego państw socjalistycznych. Prokurator 
generalny Lucjan Czubiński i dyrektor Instytutu Problematyki 
Przestępczości prof. Brunon Hołyst przedstawili przewodniczącemu 
Rady Państwa program oraz stan przygotowań do kongresu, który 
odbędzie się w Polsce w dniach 27—29 czerwca br. Tematem kon­
gresu będzie problematyka udziału społeczeństwa w przeciwdziała­
niu przestępczości. W kongresie weźmie udział ponad 300 pracow­
ników nauki i przedstawicieli praktyki z 8 państw socjalistycznych. 
Przewodniczący Rady Państwa objął honorowy protektorat nad kon­
gresem. (PAP)

TEMAT MORSKI W PLASTYCE
W Klubie Wojsk Lotniczych w Poznaniu z okazji Dni Morza i 

X-lećia Stowarzyszenia Marynistów Polskich otwarto wczoraj wy­
stawę obrazów i medali pn. „Temat morski w plastyce poznańskich 
marynistów”. w czdsie wernisażu członkowie poznańskiego Stowa­
rzyszenia Marynistów Polskich zostali udekorowani złotymi i srebr­
nymi odznakami „Zasłużony Pracownik Morza”, przyznanymi przez 
Ministra Handlu Zagranicznego i Gospodarki Morskiej, (bran)

„Małv Lotek"
LOSOWANIE I

4, 7, 15. 25. 32 
LOSOWANIE II

10. 19, 21. 24. 35
Końcówka banderoli 9518

„Exnress-Lotek"
1, 15*22 26. 40 •

POGODA
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w Wielkooolsce: zachmurzenie 
małe i umiarkowane, przejścio­
wo duże, z nrzelotnymi opadami 
deszczu i burzami.

Temperatura maksvmaina 23— 
stopni, minimalna 12—14 stopni

VT''”orai o godz. 17 notowana 
w Kaliszu — I* Koninie — 21. 
Lesznie — 2L P”» — ?? i Pn7”" 
niu — 23 stopnie. Ciśnienie 7^’ 
ihm.

Dzislerszy serwis ;nformocyin' 
opracował Zbyszek Kruszono

Pełna aprobata ludzi nauki 
dla uchwał XII Plenum KC PZPR

Obrady XII Plenum KC 
PZPR poświęcone dalszemu 
umacnianiu roli nauki w spo­
łeczno-gospodarczym rozwoju 
kraju i podjęte na partyjnym 
forum uchwały — znalazły sze 
roki oddźwięk j pełną aproba 
tę w środowiskach naukowych 
całego kraju. Uchwały te za­
pewniają bowiem nauce pol­
skiej dalszy, dynamiczny jej 
rozwój, zaś ludziom nauki — 
wsparcie i opiekę państwa, 
możliwość wszechstronnego 
rozwoju talentów polskich 
uczonych.

Wskazania XII Plenum KC 
PZPR — powiedział doc. dr 
inż. Stanisław Badura z Głów 
nego Instytutu Górnictwa w 
Katowicach w rozmowie z 
dziennikarzem PAP — umac­
niają nie tylko rolę nauki jako 
źródła postępu technicznego, 
ekonomicznego i organizacyj­
nego, ale zapewniają także 
dalszy rozwój gospodarczy na­
szego państwa. Uzależniony 
jest on m. jn. od zwiększonej 
produkcji górniczej, która przy 
czyni się do zaspokojenia na- 
szvch rosnących potrzeb su­
rowcowych i paliwowych. Sta 
ły wzrost produkcji górniczej, 
a w szczególności węgla ka­
miennego .stawia przed zaple 
czem naukowo-badawczym co­
raz trudniejsze zadania wy­
magające rozwiązań nie tylko 
z zakresu górnictwa klasycz-

Kolejne dary dla Centrum Zdrowia Dziecka
Każdego niemal dnia napły 

wają z kraju i zagranicy ko­
lejne dary i wpłaty na budo­
wę Pomnika — Szpitala Cen­
trum Zdrowia Dziecka.

20 bm. przewodniczący Spo 
łecznego Komitetu Budowy 
Pomnika — Szpitala min. Ja 
nusz Wieczorek nrzyjął prze­
bywającego w Polsce w celach 
handlowvch prezesa wielkiej 
firmv „United International 
Trading Contracting Co” — 
Ahmeda Navefa Kamleha z 
Kuwejtu. Gość którv podczas 
sweg^ pobytu w Polsce zwie­
dził terenv budowy CZD. wy 
raził swój najgłębszy podziw

□ □NOSZĄ
O Na około 160 000 zł szacuje się 

straty w miejscowości Pniewo w 
woj. pilskim, do których doszło 
na skutek pożaru spowodowanego 
przez 6-letniego chłopca.
• Na ul. Murawa w Poznaniu 

wjechała na pas zieleni ciężarów 
ka i uderzyła kolejno w barako­
wóz, dźwig i „Trabant”. Finał — 
uszkodzenia pojazdów i 1 osoba 
ranna.

© Wymuszenie pierwszeństwa 
Tzejazdu przez traktorzystę do­
prowadziło na skrzyżowaniu dróg 
w Pawłowie w woj. leszczyńskim 
do zderzenia z motocyklistką. Od­
niosła ona obrażenia, (b) 

nego, lecz również z zakresu 
takich dziedzin, jak elektroni 
ka, automatyka, chemia, inży 
nic.l.i materiałowa itp.

— Dla nas naukowców, obra 
dy plenum miały przebieg 
bardzo interesujący — oświad 
czył prof. Szczepan Pieniążek, 
dyrektor Instytutu Sadowni­
ctwa w Skierniewicach. Uczę 
stniczyli w nich zaproszeni 
przedstawiciele nauki, du­
żych zakładów przemysłowych 
i gospodarki rolnej, działacze 
gospodarczy i polityczni. Na 
plenum skonfrontowano po­
glądy twórców nowych tech­
nologii i opracowań z zakła­
dami, które te osiągnięcia 
wdrażają. Głosy w dvskusji 
koncentrowały się wokół po 
mocy nauce w dalszym jej roz 
wijaniu i wprowadzaniu no­
wych osiągnięć do praktyki. 
Mówiono też o przedsięwzię­
ciach. które trzeba podjąć, aby 
usunąć przeszkody w szyb­
kim rozwoju nauki polskiej. 
Od nauk rolniczych oczeki­
wać teraz należy nowych 
opracowań, które dopomogą 
m. in. sadownictwu w osiąg­
nięciu zakładanej na rok 1980 
produkcji owoców w wysoko­
ści 2,4 min ton. Dotvczv to 
także rozwoju nowvch dzie­
dzin nauki, m. in. biologii mo 
lekularnej, ponieważ wszy­
stkie konwencjonalne metody, 
jak no. nawożeWc. nielerma- 

tak dla idei budowy pomnika 
— szpitala, jak i dla jego no­
woczesności i funkcji. Po po­
wrocie do swego kraju zaj- 
mie się, jak oświadczył, po­
pularyzacją tej wielkiej i szła 
chetnej idei i dążyć będzie do 
stworzenia w Kuwejcie korni 
tetu budowy CŻD.

Również tego dnia nasz ro 
dak, zamieszkały na stałe w 
Wielkiej Brytanii, chirurg - 
stomatolog dr Roman Guthrie- 
Uchotski, przekazał kolejną 
swą wpłatę na CZD. Pienią­
dze pochodzą z wpłat dokony 
wanych przez pacjentów do 
sp-cjalnej skarbonki, opatrzo

Delegacja WRL z
Dokończenie ze str. 1.

VI godzinach popołudnio­
wych Janos Kadar wraz z pre 
mierem Gyoergy Lazarem i 
pozostałymi członkami dele­
gacji partyjno-rządowej WRL 
złożył wieniec na płycie Gro­
bu Nieznanego Żołnierza. 
Chwilą milczenia członkowie 
delegacji uczcili pamięć żoł­
nierzy polskich poległych w 
walkach o wolność narodową 
i społeczną.

25 bm. w Koninie Konin

, Promocja oficerów
W najbliższą niedzielę, 25 

bm. w Koninie odbędzie się 
promocja oficerska absolwen­
tów Wyższej Szkoły Oficerskiej 
Wojsk Rakietowych i Artylerii 
im. Józefa Bema w Toruniu. 
Uczelnia ta, powołana rozka­
zem dowódcy II Armii Wojska 
Polskiego w 1944 roku, otrzy­
mała w dowód uznania za do­
tychczasowe zasługi w kształ­
ceniu i wychowaniu do­
wódców - artylerzystów Order 
Sztandaru Pracy II klasy.

Z okazji promocji w Koni­
nie dla mieszkańców miasta 
przygotowano ciekawe irrjpre- 
zy, m. in. na stadionie XXX- 
lecia odbędzie się musztra pa­
radna i występ orkiestr woj­
skowych, zaś w amfiteatrze 
„Na skarpie” prezentować się 
będzie zespół „Czarne bere­
ty”. (woj) 

cja i ochrona zostały w zasa­
dzie wyczerpane. W najbliż-j 
szych latach sadownictwo po­
winno przekroczyć kolejne pro 
gi w intensywnym rozwoju 
produkcji owoców. Spodzie­
wamy się szybszego rozwoju 
Ogródków przydomowych, dzię 
ki wyhodowaniu odpornych 
na choroby odmian jabłoni i 
wprowadzaniu nowych środ­
ków ochrony.

— Uchwały XII Plenum KC 
partii podkreślają potrzebę 
rozwijania badań nad rozpo­
znaniem j pozyskaniem zaso­
bów mórz i oceanów, zwłasz­
cza zasobów żywych dla ce­
lów żywnościowych i paszo­
wych — powiedział prof. dr 
Stanisław Hueckel. przewod­
niczący Komitetu Badan 
Morza PAN. — Realizacja pc 
stanowień plenum powinna 
przenieść wzmożenie działal­
ności badawczej na Bałtyku 
oraz na innych morzach i 
oceanach, szczególnie zaś w 
rejonie Antarktyki. A w na­
stępstwie — zwiększenie u- 
działu morza w bilansie żyw­
nościowym Polski. Równocześ 
nie należy położyć nacisk tak­
że na inne kierunki badań 
morza, na pozyskiwanie suro 
wców mineralnych i chemicz 
nych, a także na badania od­
noszące się do szeroko rozu­
mianego transportu morskie­
go. (PAP) 

nej symbolem Centrum, a u- 
mieszczońej w jego lekarskiej 
poczekalni. Także 20 bm. de­
legacja mieszkańców miasta i 
gminy Żabno (woj. tarnow­
skie) przekazała dar w posta­
ci wpłaty 76 000 złotych oraz 
50 kołder i 120 piżamek dzie­
cięcych, wykonanych przez 
członkinie spółdzielni „Samo­
pomoc Chłopska”; Członkowie 
delegacji zapowiedzieli dalsze 
współuczestniczenie w budo­
wie pomnika — szpitala, za­
równo noprzez zbiórkę fundo 
szy. jak i społeczne działanie 
maiace na celu w^nosażanie 
szpitala i hotelu dla matek.

PAP

wizytą w Polsce
W godzinach popołudnio­

wych odbyło się spotkanie 
przywódców Polski i Węgier 
— Edwarda Gierka, Henryka 
Jabłońskiego j Piotra Jaro­
szewicza z Janosem Kadarem 
i Gyoergy Lazarem.

W siedzibie KC PZPR roz­
poczęły się następnie polsko- 
węgierskie rozmowy plenar­
ne, którym przewodniczą 
Edward Gierek i Janos Kadar.

PAP

Spotkanie z prymusami
W Koninie, w Górniczym 

Domu Kultury „Oskard” od­
było się wczoraj spotkanie naj­
lepszych absolwentów szkół 
ponadpodstawowych regionu z 
władzami politycznymi i admi­
nistracyjnymi województwa. 
W spotkaniu udział wziął wi­
ceminister. oświaty i wycho­
wania Zygmunt Huszcza.

Najlepszym z ' absolwentów 
wręczono legitymacje kandy­
dackie PZPR, oraz odznaki 
wzorowego ucznia i aktywisty. 
Grupie 30 prymusów wręczo­
no również skierowania na 
studia wraz z listami gratula­
cyjnymi dla uczestniczących w 
spotkaniu rodziców.

Po półudnid wszyscy uczest­
nicy wzięli udział w spotka­
niu, na którym Hucie Alumi­
nium „Konin” wręczono Mer­
dał Komisji Edukacji Narodo­
wej. przyznany za oracę wy­
chowawczą z młodzieżą i 
wszechstronną pomoc udziela­
ną placówkom szkolnym przez 
ten zakład, (woj.)

Przemówienie S. Kani na wiecu w hucie w Skopje

Dobre partnerstwo 
zbliża nasze kraje

(SKRÓT)

Przybyliśmy do waszego 
pięknego kraju, aby wraz z 
innymi delegacjami reprezen 
tującymi partie komunistycz­
ne i robotnicze oraz ruchy po 
stępowe i demokratyczne u- 
czestniczyć w obradach XI 
Zjazdu Związku Komunistów 
Jugosławii. Przywieźliśmy dla 
zjazdu pozdrowienia oraz naj 
lepsze życzenia pomyślnych 
•obrad od blisko 3-milionowej 
rzeszy członków naszej par­
ni, od jej Komitetu Central­
nego i jej przywódcy, Edwar­
da Gierka. Przywieźliśmy po­
zdrowienia od narodu polskie 
go dla wszystkich bratnich 
narodów Jugosławii.

Mija właśnie 15 lat, jak los 
waszego miasta wstrząsnął 
ludzkością; wieść o katastro­
falnym trzęsieniu ziemi obie­
gła świat. A dziś, po latach, 
wasza piękna stolica znów 
tętni życiem i przeżywa naj­
większy w historii rozkwit.

Macie w tym swoje wielkie 
zasługi, wy, cała załoga huty 
będącej kuźnią szybkiego roz 
woju republiki. Gratulujemy 
wam, drodzy przyjaciele, te­
go wielkiego dzieła, które jest 
symbolem waszej patriotycz­
nej ofiarności, waszych talen­
tów, symbolem znaczenia jed 
ności wszystkich narodów 
bratniej Jugosławii.

Jesteśmy niezmiernie radzi 
ze stosunków przyjaźni i 
współpracy między naszymi 
krajami, ze szczególnie dyna­
micznego i wszechstronnego w 
ostatnich latach ich rozwoju. 
Nasze kraje są dla siebie do­
brymi partnerami, rozwijają­
cymi intensywnie nie tylko 
handel, ale najwyższe formy 
współpracy gospodarczej — 
kooperację przemysłową. Li­

W 37 rocznicę napaści Niemiec hitlerowskich na ZSRR

Memento dla agresora
czerwca 1941 roku Niemcy hitlerowskie niespodziewa- 
nie napadły na Związek Radziecki. Hitler rzucił do 

""“walki. 170 doborowych dywizji, całe swoje lotnictwo 
i czołgi. W ciągu dwóch i pół miesiąca, jak obliczali strate­
dzy osławionego „Blitzkriegu”, wojska faszystowskie miały
dojść do Uralu.

Mimo bohaterskiego oporu Czerwonej Armii, hitlerowcy w 
ciągu 10 dni zajęli znaczną część Litwy i Łotwy, zachodnią 
część Białorusi i Ukrainy. Była to jednak tylko krótkotrwa­
ła korzyść wojenna. Do obrony ojczyzny stanął cały naród 
.radziecki, zdając sobie od początku sprawę, że chodzi nie 
tylko o odsunięcie grożącego ZSRR niebezpieczeństwa, ale 
i o udzielenie po-mocy narodom ciemiężonym przez faszyzm.

Hitlerowska napaść na Związek Radziecki stała się po­
czątkiem końca Trzeciej Rzeszy. Pochód faszyzmu został za­
trzymany. Już w pierwszych czterech miesiącach hitlerow­
cy stracili 4,5 miliona ludzi — zabitych, rannych i wziętych 
do niewpli, a bitwa pod Moskwą była pierwszą strategiczną 
klęską Hitlera. Zwrot, zapoczątkowany przez tę bitwę wy­
warł wpływ na stanowisko pozostałych członków antyhitle­
rowskiej koalicji w sprawie utworzenia w Europie'drugie­
go frontu.

Naród radziecki ponosił największy ciężar walki przeciw 
faszyzmowi. Od czerwca 1941 roku do końca wojny hitle­
rowcy utrzymywali na froncie wschodnim 69 procent wszy­
stkich swoich dywizji, przeważającą część czołgów, dział i 
samolotów oraz 5,5 miliona żołnierzy.

Organizatorem walki przeciwko hitlerowskiemu najeź­
dźcy była Komunistyczna Partia Związku Radzieckiego. Ha­
sło „wszystko dla frontu, wszystko w imię zwycięstwa”, 
jednoczyło ludzi. Pod kierownictwem KPZR naród radziecki 
i jego siły zbrojne odniosły największe zwycięstwo. Umoż­
liwiło ono również narodom środkowej i południowo- 
wschodniej Europy wyzwolenie się z jarzma niewoli i do­
konanie rewolucyjnych przemian bez groźby imp erialis- 
tycznej interwencji.

Również naród polski, który był pierwszą ofiarą hitle­
rowskiej agresji i nie złożył broni do końca wojny, otrzy­
mał historyczną satysfakcję. Z walki i cierpień milionów 
Polaków zrodziła się Polska Ludowa.

Podejmując watkę z faszyzmem, ZSRR od początku dą­
żył do wypracowania, wspólnie z członkami antyhitlerow­
skiej koalicii, takich międzynarodowych gwarancji, które 
wykluczyłyby w przyszłości odrodzenie się niemieckiego 
faszyzmu i uniemożliwiły agresję. W dążeniach tych Zwią­
zek Radziecki jest konsekwentny.

Decydująca rola w rozbiciu faszyzmu oraz olbrzymie strd- 
ty, jakie poniósł ZSRR, w pełni uzasadniaja inicjatywy 
Kraju Rad zmierzające do ratowania ludzkości przed nie? 
bezpieczeństwem nowej wojny światowej. Walkę o pełne 
wprowadzenie w źycię programu pokoju, walkę o rozbroje­
nie i doprowadzenie do tego, aby osiągnięte zmiany w sy­
tuacji międzynarodowej nabrały nieodwracalnego charak­
teru Związek Radziecki uważa za jedno z najważniej­
szych zadań współczesności.

ZDZISŁAW PIS

czne powiązania między prze 
mysłem polskim i jugosło­
wiańskim zdały egzamin. Prag 
niemy je nadal rozwijać i u- 
macniać.

My, Polacy, dobrze zpamy 
ogromne przeobrażenia, które 
dokonały się w waszym kra­
ju w okresie po II wojnie 
światowej. Wiemy, że Jugo­
sławia dzisiejsza — to kraj 
nowoczesny, uprzemysłowio­
ny, o rozwijającej się nauce 
i technice.

Omawiając osiągnięcia Pol­
ski i realizację strategii na­
kreślonej przez VI Zjazd i roz 
winiętej przez VII Zjazd 
PZPR, S. Kania podkreślił, 
że polityka naszej partii cie­
szy się aktywnym poparciem 
klasy robotniczej i innych 
warstw ludzi pracy, całego 
narodu. O powodzeniu naszych 
poczynań — stwierdził mów­
ca — w decydującej mierze 
przesądziła orientacja komu­
nistów polskich na niewzru­
szoną więź z partią Lenina, 
na trwały sojusz, przyjaźń i 
współpracę ze Związkiem So­
cjalistycznych Republik Ra­
dzieckich; u źródeł naszych 
osiągnięć leży także przyja­
cielska współpraca z innymi 
krajami socjalistycznymi.

Socjalistyczna Polska wraz 
z krajami Układu Warszaw­
skiego oraz z innymi państwa 
mi socjalistycznymi aktywnie 
uczestniczy w życiu między­
narodowym, działając jedńo- 
cześnie na rzecz poprawy od­
prężenia, bezpieczeństwa, po­
koju i rozszerzenia równo­
prawnej współpracy wszyst­
kich krajów.

Wyrażamy głębokie zado­
wolenie z faktu, że Polska i 
Jugosławia owocnie współpra 
cują ze sobą na arenie mię­
dzynarodowej. (PAP)
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ciele do drwa 10 każdego miesioco (z wyjątkiem grud­
nia) poprzedzającego okres o^enumeraty: no miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł).
Indeks nr 35028 j-4
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CO TERAZ NAJWAŻNIEJSZE, z końcem lat siedemdziesiątych, gdy kraj nasz osiągnął znaczny 
r Co< rGbl^ — ' i0^ — a^y Polska nadal rosła w siłę, a ludziom żyło się dostat-

• ’ 0 azdy Polak może i po winien czynić, żeby zwiększyć swój osobisty wkład w reotiza- 
dłn7Ce^° naclrzbdnego celu? Oto sprawy godne głębokiego zastanowienia. Na łamach „Głosu" od 

Z^° ?Z?SU swoie. P^e^yś lenia dotyczące dorobku Polski i możliwości jego pomnażania — 
p ezen ują ludzie z różnych środowisk, z różnych stron Wielkopolski. Różni ludzie — a myśl 
n . • • 4,i l. • wspólna: głęboko troska o pom yślność' krafu.
uzisiaj publikujemy kolejne obywatelskie refleksje, związane z tym CO TERAZ NAJWAŻNIEJSZE.

Społeczne znaczenie oświaty i nauki

MĄDROŚĆ DLA POKOLEŃ

Usługiwanie plonom
Rosimy i uprawy rolne nie chcą i nie mo­

gą czekać ze swymi wymaganiami. Je­
śli . potrzebują ziemi właściwie przygo­

towanej i nawiezionej — to taka muszą mieć. 
Podobnie. ze środkami ochronnymi i wieloma 
zabiegami, które w sumie składają się na pie­
lęgnację i pprawę, a potem decydują o zbio^- 
rach. Te wymagania spełnione — owocują 
wysokimi plonami, -zaś niezrealizowane — po­
ciągają za sobą nieraz wysokie straty.

Z tego wynika istotna sprawa dla wszyst­
kich działów obsługi rolników i rolnictwa. 
Jest nią zdyscyplinowanie wobec nadrzędnych 
potrzeb. O pzym myślę? — O takiej organi­
zacji życia na wsi, usług, żeby w maksymal­
ny ‘ sposób pomóc rolnikom w pracy zgodnej 
z pOtrzebanii przyrodniczego kalendarza, aby 
umożliwić im przeznaczanie czasu na prace 
i działania najważniejsze — dla plonów.

Spostrzeżenia te nasuwają się. kiedy z per­
spektywy swojej gminy — jako jej naczelnik 

■— usiłuję powiedzieć, co teraz najważniej­
sze, aby w rolnictwie zrobić zdecydowany 
krok naprzód. Sądzę jednak, że potrzeby i zja­
wiska, które obserwuję w otoczeniu najbliż­
szym, odnieść można nie tylko do Ryczywołu, 
lecz do dziesiątek, setek gmin w kraju.

Na przykład — mało istotny zarówno tu 
jak i na wsi w ogóle wydaje się być fakt, że 
nawozów w skali roku, w sumie jest wystar­
czająca ilość — jeżeli brakuje ich właśnie 
wtedy, gdy należy je wysiewać; jeśli trafiają 
do rolniczych gospodarstw nierytmicznie. nie­
regularnie. Nie ma też korzyści z bogatego 
parku maszynowego jeśli właśnie podczas 
zbiorów lub .innego, nasilenia .ptąc potowych 

■— nie wystarcza na przykład części zamien­
nych i maszyny stoją. Albo gdy nie najlepsza 
praca spółdzielni kółek rolniczych nie pozwa­
la rolnikom skorzystać w porę z usług mecha- 
nizujących pracę. Przykładów takich niedo­
ciągnięć organizacyjnych w sferze obsługi rol­
nictwa można znajdować wiele. Tkwią choćby 
w skupie żywca, zaopatrywaniu w drobne 
maszyny i urządzenia..;

Tak więc w zarządzaniu gminą, najmniejszą 
jednostką administracyjną, chodzi przede 
wszystkim o to, by korzystając ze zwiększo­
nych uprawnień jakie temu ogniwu powierzo­
no ostatnio, tak zaplanować działanie wszy­
stkich pomocniczych działów, żeby praca 
i czas rolnika nie były marnowane. To ma 
duże znaczenie również, powiedziałabym, psy­
chologiczne. Rolnicy chcą dostrzegać, że w 
ślad za stawianymi przed nimi wymaganiami 
i zachętami — idą konkretne udogodnienia, 
a potrzeby’ ich traktuje się serio.

I sprawdzają to na codziennych przykła­
dach.' Oczywiście, mogą być one różne, zależ­
nie od warunków w poszczególnych rejonach 
kraju. Ot choćby u nas — rolnicy życzą sobie, 
aby władze administracyjne interweniowały 
gdzie trzeba, ponieważ zbyt dużo czasu traci 
się na załatwianie formalności związanych 
z dojazdami j tasiemcowymi kolejkami w biu­
rach geodezyjnych, w biurach notarialnych. 
Trudno się dziwić rolnikom, bo przecież z te­
go typu usług, z tych formalności korzystają 
w miarę często •— coś się sorzedaje, coś kupu­
je, scala, dziedziczy... Gdzie indziej mogą to 
być sprawy odmienne, choć też związane z co­
dziennym życiem. Ważne dla właściwego funk­
cjonowania gminy i dla atmosfery sprzyjają­
cej wytężonej pracy rolników jest połączenie 
poczynań wszystkich jednostek, które mają 
na celu obsługiwanie mieszkańców wsi. Po­
służę się przykładem gminy Ryczywół (znam 
ją najlepiej), którą w 16 wsiach sołeckich za­
mieszkuje 7235 osób. Działa tu Państwowe 
Gospodarstwo Rolne, Rolnicza Spółdzielnia 
Produkcyjna, Spółdzielnia Kółek Rolniczych, 
Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska”, 
zakład filialny mleczarni.

Chodzi o to. żeby każda z tych jednostek 
miała na względzie dobro i potrzeby całej 
gminy. Aby w miarę swoich możliwości sta­
rała się uczestniczyć w zwiększaniu wydajno­
ści produkcji rolnej, hodowli, a nadto — eo 
uważa się za sprawę niezwykle istotną — w 
podnoszeniu jakości życia łudzi mieszkających 
pa wsi. 1“ oń,i chcą odczuwać coraz to większy 
komlort życia; bez przeszkód korzystać z 
usług ułatwiających prowadzenie domu i go- 
spodarstwa. Dlatego właśnie zabiegamy o roz­
wój usług nie tylko dla obsługi rolnictwa, ale 
także d.la ludności. Trzeba by w każdej gmi­
nie byli i krawcy, i kosmetyczki, i fryzjerzy; 
aby naprawić można było bez problemów 
sprzęt gospodarstwa domowego, wymalować i 
urządzić mieszkanie...

Tak więc za najważniejsze uważam to, by 
gminy w swym współczesnym kształcie i przy 
swoich uprawnieniach — mając do wykorzy­
stania i ziemię, i czas rolników, j ich zapał — 
takie stwarzały możliwości codziennej pracy 
i, wypoczynku, by sfera obsługi rolnictwa 
rzeczywiście była obsługą dobrą, rzetelną 
zdyscyplinowaną.-

CZESŁAWA OLEJNICZAK 
naczelnik gminy Ryczywół 

województwo pilskie

Jeszcze trzydzieści, a na­
wet dwadzieścia lat 
■wstecz świadectwo ma­

turalne była widomym zna­
kiem społecznego awansu. „On 
ma maturę”, mówiono, i ten 
fakt nobilitował zawodowo i 
towarzysko. ...A za dwa mie­
siące pierwszoklasiści zostaną 
uczniami 10-letniej pow­
szechnej szkoły śred 
niej. Z elitarnego niegdyś — 
wykształcenie średnie staje się 
obowiązkowym. t

Historia naszego kraju daje 
wiele dowodów na to, że na 
przestrzeni dziejów, fnimo bu 
rzliwych jego kolei zawsze do 
cemaliśmy rozwój nauki, pow 
szechność oświaty jako moto­
ru postępu. Ta świadomość to 
warzyszy nam nieustannie. Bo 
wiem im powszechniejszy jest 
system kształcenia i wycho­
wania oraz im więcej lat obej 
muje obowiązkowe ogólne nau 
czanie, tym sprawniej będzie 

S przebiegać proces budowni­
ctwa socjalizmu.

To oczywiste, że mądre spo 
łeczeństwo. to społeczeństwo 
wykształcone. VI i VII Zjazd 
PZPR, formułując program bu 
dowy rozwiniętego społeczeń 
stwa socjalistycznego, posta­
wił przed oświatą i szkolni­
ctwem wyższym zadanie wy­
kształcenia i wychowania lu­
dzi c wysokich kwalifikacjach 
zawodowych, aktywnych i 
twórczych.

Mamy jeden z lepszych sy­
stemów oświatowych w świe 
cie. Właściwie realizowany po 
winien zwiększyć udział oświa 
tv w społeczno-gospodarczym 
rozwoju. Wielkopolskie szkol 
nictwo zawsze należało do 
przodujących w upowszechnia 
ni u nowatorskich metod peda 
gogicznvch. Z inspiracji poz­
nańskich pedagogów zrodziło

się wiele cennych pomysłów, 
upowszechnianych potem i 
wykorzystanych w kraju. Wy 
starczy wspomnieć poznański 
system wychowawczy, zapo­
czątkowanie tworzenia gmin­
nych szkół zbiorczych z dowo 
żeniem dzieci, nowatorskiej 
formy opieki nad uczniami wy 
bitnie zdolnymi.

Zdając sobie sprawę z wagi 
problemu, jakim jest powią­
zanie systemu oświaty i-nauki 
z taktyką działań społeczno- 
gospodarczych, z roli oświaty 
jako siły rozwoju społeczne­
go i gospodarczego regionu, w 
ostatnich latach szczególną 
uwagę zwracano na rozwój 
szkolnictwa. Praktycznym u- 
rzeczywistnieniem programo­
wych założeń partii w eduka 
cji narodowej stało się przy­
gotowanie do dziesięciolatki — 
szkoły, która zapewniając 
wszystkim wykształcenie śred 
nie, pełny rozwój osobowo­
ści, bardziej niż dotychczaso­
wa wiąże z potrzebami życia 
społeczno-gospodarczego.

Na XII Plenum KC PZPR 
Edward Gierek stwierdził, iż 
nasza strategia społeczno-gos 
podarcza zorientowana jest na 
sprawy człowieka. Nadrzęd­
nym celem praktyki wszyst­
kich poczynań jest pomyśl­
ność ludzi. U podstaw tej po 
myślności leż.y edukacja. Wa 
runkiem pełnej realizacji re­
formy oświatowej jest wyrów 
nanie poziomu szkół. Postu­
lat ten udało się w wojewódż 
twie poznańskim prawie w 
pełni zrealizować dzięki two 
rżeniu gminnych szkór zbior­
czych, odpowiednio wyposażo 
nych w pomogę naukowe, a 
przede wszystkim w kadrę wy 
soko kwalifikowanych nauczy 
cieli specjalistów.

Aż trudno uwierzyć, że gdy 
tworzono pierwsze tego .typu 
placówki spotkały się one z 
niechęcią niektórych środo­
wisk. Obecnie rodzice zabie­
gają o tworzenie gminnych 
szk'ci zbiorczych. Stali się na 
turalnymi sprzymierzeńcami 
reformowanej szkoły. Ich u- 
dział w przygotowanie dziesię 
ciolatki jest coraz znaczniej- 
śza W wielu szkołach ojcowie 
uczących 'się tutaj dzieci — 
specjaliści różnych gałęzi pro 
dukcji — prowadzą lekcje, kół 
ka zinteresowań, stając się w 
ten sposób uczestnikami proce 
su wychowawczego.

Tym, co wyróżnia naszą 
szkołę od systemów edukacyj 
nych innych społeczeństw, jest 
przekazanie absolwentowi 
szkoły średniej i wyższej nie 
tylko porcji wiedzy, lecz u- 
kształtowanie jego osobowości 
i wrażliwości, chłonności inte 
lektualnej, obywatelskiego za 
angażowania, pełnego przeko 
nania o roli pracy w życiu 
człowieka ip tym, że wartość 
h’dzj oceniamy także według 
ich pracy. Inicjatywy społecz 
ne młodzieżv. ich działalność 
w organizacjach jest wido­
mym znakiem zaangażowania 
w sprawy ogółu.

Do osiągnięć w zakresie u- 
powszechniania dziesięciolet- 
nięj szkoły średniej należy za 
liczyć roztoczenie opieki nad 
dziećmi przedszkolnymi. Nie 
bez powodu mówi się, że dzie 
sięciolatka rozooczyna się w 
przedszkolu, tam bowiem trwa 
przygotowanie do nauki szkol 
nej. Ocieką przedszkolną w 
województwie poznańskim o-

Dokoń^enie na sir. 4
BARBARA 
GRZEGORZEWSKA

Piękno 
Budapesztu

W stolicy Węgier Budapeszcie 
tsezon turystyczny w pełni. Na 
zdjęciu — grupy turystów koło 
pomnika króla Stefana I, wysta­
wionego w 1906 roku. Z lewej 
zaś — fragment jednego z naj­
starszych i najcenniejszych za­
bytków Budapesztu, kościoła 
Macieja. W głębi Bastion Ry­

backi.
Fot. — CAF

Od dłuższego czasu zjawi 
ska, występujące w po­
lityce zagranicznej, wy­

wołują dezorientację i zanie­
pokojenie opinii publicznej. 
„Zygzaki” polityczne prezy­
denta Cartera i niektórych in 
nych czołowych osobistości w 
Stanach Zjednoczonych po­
czątkowo zaskakiwały i zdu­
miewały tę opinię. Obecnie 
nie ulega wątpliwości, że — 
jak stwierdza w obszernym 
artykule redakcyjnym dzien­
nik „Prawda” — w grę wcho­
dzi przeprowadzenie na szero 
kim froncie zwrotu polityczne 
go, „zmian niebezpiecznych . 
dla pokoju”.

Jakie są przyczyny tego zja 
wiska?

Po pierwsze — kontratak sił 
przeciwnych procesowi odprę 
żenią. Kompleks militarno- 
przemysłowy, poparty przez 
siły reakcyjne, wyhodowany 
na pożywce zimnej wojny i 
wyścigu zbrojeń, aktywizo­
wał się tym gorliwiej, im real 
niejsze stawały się perspekty 
wy trwałego, nieodwracalne­
go odprężenia i osiągnięcia 
doniosłych pórozumień rozbro 
jeniowych. Od sukcesu helsiń 
skiej Konferencji Bezpieczeń­
stwa' i Współpracy w Europie 
siły te przystąpiły do generał 
nego ataku, mającego na celu 
zahamowanie, jeśli nie prze­
kreślenie w ogóle dalszych po 
stęoów na tej drodze i do 
podważenia już osiągniętych, 
zapoczątkowanych we Włady- 
wcsLoku, porozumień.

Po drugie —— wieIołetiMe»

Zwrot w polityce USA

Zmiany niebezpieczne dla pokoju
złe tradycje zimnowojenne, 
wywodzące się z dawnych tra 
dycji imperialistycznych, zgod 
nie z którymi kapitalizm miał 
jedną odpowiedź na niekorzy 
stne dlań zmiany na święcie: 
z pozycji siły. Przy tym — na 
co zwraca uwagę „Prawda” — 
metody uprawianej przez 
Zachód propagandy zimnowo- 
jennej są niezwykle proste: 
źródłem wszelkiego zła, w 
oczach tej propagandy, wro­
giem zewnętrznym — jest ko 
munizm.

Po trzecie — sytuacja w 
Stanach Zjednoczonych, które 
— mimo szumnych progra­
mów po elekcji prezydenta 
Cartera, nie mogą się uporać 
z inflacją, bezrobociem, cięż­
kim położeniem większości 
czarnych i wielu białych oby­
wateli tego najbogatszego 
kraju kapitalistycznego, z 
masową przestępczością i in­
nymi alarmującymi zjawiska­
mi społecznymi. Przywódcom 
amerykańskim, którzy nie wi 
dzą perspektywy rozwiązania 
tych problemów wydaje się, 
że można przynajmniej od­
wrócić od nich uwagę propa 
gandą o zagrożeniu od zew­
nątrz. Stąd sztuczne rozdmu­
chiwanie „niebezpieczeństw 
zewnętrznych”, takich jak rze 

korne rozbudowywanie 
zbrojnych ZSRR i innych 
państw członków Układu War 
szawskiego, czy absurdalne 
twierdzenia o ingerencji ra­
dzieckiej i kubańskiej w 
Zairze.

Po. czwarte — tęsknota za 
„męskością” — jak formułuje 
londyński tygodnik „Obser- 
ver” — którą każdy amery­
kański prezydent musi wyka 
zać w pojedynku dyplomatycz 
nym. Pismo wyraża przy tym 
przypuszczenie, że z dwóch do 
datkowych względów prezy­
dent Carter chce wykazać, iż 
jest „silnym politykiem”: w 
listopadzie odbędą się w 
USA wybory do Kongresu, a 
w demonstracji „siły” widzi 
on argument służący pozyska 
niu „głosów jastrzębi”; ooza 
tym niepokoją go wyniki an­
kiet, wykazujących stały spa­
dek popularności nowej ekipy 
w Waszyngtonie.

Skutki zmian, jakie w 
związku z tym nastąpił-y i w 
słowach i w czynach przedsta 
wicieli amerykańskiej admini 
stracji, nie dały na siebie dłu 
go czekać. Mocarstwo, które­
go przywódcy — po klęsce w 
Indochinach — odżegnywali 
aię raz na zawsze od polityki

sił . interwencji i angażowania się
w konflikty poza granicami 
USA — powracają znów do 
dawnych, skazanych przecież 
na niepowodzenie, praktyk 
neokolonialnych, czego przy­
kładem może być kontynent 
afrykański. W swym antyko- 
munizmie, skierowanym prze­
ciw ZSRR i innym krajom so 
cjalistycznym, gotowi są na 
sojusz nawet z diabłem — 
czego przykładem są konszach 
ty z Pekinem.

Przede wszystkim jednak 
zmiany polityki Waszyngtonu 
dotyczą stosunków między 
Wschodem a Zachodem w 
ogóle, a między USA i ZSRR 
w szczególności. Dotyczy to nie 
tylko sfery propagandowej, 
ale i konkretnych problemów, 
zwłaszcza tych, które — jak 
rozbrojenie — bezpośrednio 
wiążą się z utrwaleniem pro­
cesu odprężenia, dopełnie­
niem go odprężeniem militar 
nym, a tym samym z uczy­
nieniem tego procesu nieod­
wracalnym.

Przykładów, nie brakuje. 
Rokowania SALT, których bli 
skie zakończenie zapowiadano 
już niejednokrotnie w Wa­
szyngtonie, utknęły na mart­
wym punkcie, ponieważ — 

jak ujawnia „Prawda” — przy 
wódcy amerykańscy nie wy­
kazali gotowości do konkret­
nego dyskutowania nad nie- 
uzgodnionymi do "tej pory pro 
blemami i nie przedłożyli w 
ogóle żadnych swoich propo­
zycji. Chociaż ZSRR przed­
stawił własne sugestie jesz­
cze w czasie niedawnego spot 
kania radzieckiego ministra 
spraw zagranicznych Gromy- 
ki z amerykańskim sekreta­
rzem stanu, Cyrusem Vancem.

Inny przykład — to roko­
wania wiedeńskie. Wiedząc, ( 
ze w odpowiedzi na zachod­
nie propozycje z lutego, które 
oznaczały pewien postęp, kra 
je socjalistyczne przygotowu­
ją własne sugestie i mają 
przedłożyć je w Wiedniu — 
przywódcy NATO, stosując me 
todę faktów dokonanych, 
przeforsowali na nowojor­
skiej sesji tego paktu, dodat­
kowy, długofalowy plan zbro­
jeń, których koszt wyniesie 
80 miliardów dolarów. Czy 
można w tej sytuacji nazwać 
szczerym podejście Zachodu 
do rokowań, poświęconych 
redukcji sił zbrojnych i 
zbrojeń w Europie środko­
wej? I czy można uznać za 
przypadkową zbieżność sesji 
NATO z inną, odbywającą się 

w Nowym Jorku sesją — Zgro 
madzenia Ogólnego Narodów 
Zjednoczonych, poświęconą 
problemom rozbrojenia?

Przykłady tego typu można 
mnożyć. Świadczą one o tym, 
że prezydent Carter dokonu­
je wyboru między nową poli­
tyką, jaką zapowiadał we 
wczesnym okresie swej kaden 
cji, a polityką, która — choć 
nazywa ją nową — jest po­
lityką starą, znaną z zimno- 
wojennych czasów, skazaną 
na fiasko, ale mimo to nie­
bezpieczną dla odprężenia i 
współpracy międzynarodowej. 
Apeluje przy tym perfidnie o 
dokonanie wyboru przez Zwią 
zek Radziecki, który, podob­
nie jak inne kraje socjalisty­
czne, bardzo dawno dokonał 
takiego wyboru, oddając swą 
politykę w służbę pokoju.

Obecnie, kiedy politycy ame 
rykańscy próbują utrudnić te 
wysiłki, Związek Radziecki — 
stwierdzi „Prawda” — niema 
zamiaru pomagać autorom ta 
kich zamysłów. „Nie przyjmu 
jemy — pisze dziennik radzie 
cki — zaproszenia do udziału 
w pogrzebie odprężenia i na­
dziei milionów ludzi na poko 
jową przyśzłość, na możliwość 
życia godnego człowieka — 
dla siebie i swoich dzieci”. 
Pogląd ten — co nie ulega wą 
tpliwości — zgodny jest z in­
teresami wszystkich bez wy­
jątku narodów i uzyska pełną 
aprobatę z ich strony.

ZOFIA ARTYMOWSKA
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W Zakopanem „Chętnie kontynuowalibyśmy wojnę...*4

Zakończenie obrad 
ministrów zdrowia

21 bm, w Zakopanem.z^koń 
czyła się trzydniowa konfe­
rencja ministrów zdrowia kra 
jów socjalistycznych, w któ­
rej uczestniczyły delegacje 11 
państw: Bułgarii, Czechosłowa 
cji, Koreańskiej Republiki Lu 
dowo-Demokratycznej, Kuby, 
Mongolii, NRD, Polski, Rumu 
nii. Socjalistycznej Republiki 
Wietnamu, Węgier i ZSRR. Za 
sadńiczym tematem tej kon­
ferencji były główne kierun­
ki rozwoju służby sanitarno- 
epidemiologicznej w krajach 
socjalistycznych.

Konferencja dokonała prze 
glądu istniejącego stand w za 
kresie pracy służby sanitarno- 
epidemiologicznej, wskazała 
na sprawy wymagające roz­
wiązania, przyczyniła się do 
zacieśnienia współdziałania 
krajów socjalistycznych w dzia 
łalności na rzecz zapobiegania 
chorobom i wzmocnienia zdro 
wotności społeczeństwa. Wy­
niki obrad uznać należy za 
owocne. Ich rezultaty' będą 
wykorzystywane dla ciągłego 
doskonalenia metod pracy, a 
zatem poprawy ochrony zdro 
wia. (PAP)

Przepisy celno-dewizowe ZSRR
Jak informuje Główny Urząd 

Ceł, osoby udające się do ZSRR 
mogą przywieźć bez cła; przed­
mioty osobistego użytku (odzież 
obuwie, przenośny gramofon, te­
lewizor, magnetofon, radioodbior 
nik oraz aparat fotograficzny i 
wąskotaśmowy aparat filmowy); 
biżuterią osobistą, którą należy 
wpisać do deklaracji wręczanej 
przez władze celne ZSRR; środki 
spożywcze w ilościach niezbęd­
nych na czas podróży; wino do 
2 1 i inne napoje alkoholowe do 
1 l; do 250 papierosów lub 2S0 g 
innych wyrobów tytoniowych; upo 
minki, których łączna wartość nie 
przekracza 100 rubli.

Osoby przebywające w" ZSRR 
.prywatnie i turyści mogą wy­
wieźć bez cła te przedmioty oso­
bistego użytku, które zostały 
przywiezione oraz środki spożyw 
cze, napoje alkoholowe i wyroby

MĄDROŚĆ DLA POKOLEŃ
Dokończenie ze str. 3 

bjęto wszystkie sześciolatki, 
mimo kłopotów i trudności lo 
kałowych.

Gwarancją prawidłowego re 
alizowania nowych zadań 
oświatowych jest fakt, iż pra 
wie 50 procent nauczycieli w 
Poznańskiem posiada wyższe 
wykształcenie (wyższy wskaź 
nik statystyczny ma tylko Kra 
ków). Doskonalenie kadr nau 
czycielskich trwa bezustannie. 
Oni są pierwszymi, którzy na 
równi z rodziną — od przed­
szkola począwszy, a na uczel 
ni skończywszy — budują au 
torytety, kształtują socjali­
styczne ideały. Ostatnio na 
Uniwersytecie im. Adama Mic 
kiewicza otwarto nowe kierun 
ki pedagogiczne: nauczanie 
przedszkolne i nauczanie po­
czątkowe.

Warunkiem udziału oświa­
ty w rozwoju kraju jest też 
elastyczność dostosowywania 
kierunków kształcenia młodzie 
źy do potrzeb regionu, prefe­
rowanie przy pomocy poradni 
wychowawczo-zawodowych za 
wodów deficytowych. Wprowa 
dzone kształcenie szerokopro-

filowe zapobiega niejednokrot 
nie kłopotom w znalezieniu fa 
chowców dla szeregu gałęzi 
gospodarczych. Wiele do zro­
bienia w tym zakresie mają 
też zakłady opiekuńcze nad 
szkołami. Ich rola uległa zre 
sztą w ostatnich latach wy­
raźnej przemianie. Kontakty 
ze szkołami nie są odświętne 
i nie ograniczają się do porno 
cy finansowej.

Poznańska oświata jest w 
kraju synonimem dobrej ro­
boty, podobnie zresztą jak i 
poznańskie uczelnie, które łą 
czą kształcenie kadr i bada­
nia naukowe z działalnością 
praktyę^ną na rzecz regionu. 
Więź nauki z życiem, synchro 
nizacja kierunków badań z 
wielkopolskim przemysłem i 
rolnictwem znajduje liczne po 
twierdzenia praktyczne. Na 
przykład Politechnika Poznań 
ska współpracuje z zakłada­
mi przemysłowymi, Uniwersy 
tet — z placówkami oświato 
wymi, zaś Akademia Medycz 
na i Rolnicza pracują na rzecz 
śród owisk w i e Ik opr z emy s ło- 
wych i rolnictwa. W naszym 
ustroju trudno sobie zresztą 
wyobrazić hermetyczną aka-

1— Nie, łaskawa pani, w za-^ 
, sadzie tylko raz! a 
Rys. — Gwidon Miklaszewski ▼

Hitlerowskie sądy połowę ferowały 
wyroki śmierci jeszcze po kapitulacji

J. Havelange o „Mundialu"

TJkazujący się w języku 
duńskim dziennik „Flens- 

borg Abis” informuje, że już 
po kapitulacji Niemiec hitle­
rowskich 11 marynarzy hitle 
rowskiej floty wojennej zosta 
lo skazanych na karę śmierci 
przez sąd połowy w Sonder- 
burgu i straconych. Mimo, że 
Anglicy wylądowali już w Ko 
penhadze, wyroki pa mary na 
rzy zostały wykonane na okrę 
cie wojennym, a ich zwłoki 
wyrzucono następnie do Bał­
tyku. Siedmiu spośród tych 
marynarzy zostało latem 1945 
roku wyłowionych sieciami z 
morza przez rybaków.

„Flensborg Abis” stwierdza, 
że odpowiedzialność za stracę 
nie 11 marynarzy ponosi szef 
flotylli trałowców, która sta-

Terrorystyczny zamach w Genui
Terrorysta zastrzelił w śro 

dę rano w Genui byłego sze­
fa policyjnej brygady anty­
terrorystycznej, Antonia Espo 
sito. Zamachu dokonano, gdy

tytoniowe w ilościach określo­
nych powyżej.

Osoby przebywające w ZSRR 
prywatnie mogą ponadto wywieźć 
bez cła upominki o łącznej war 
tości do 100 rubli oraz przedmio 
ty zakupione za pieniądze radziec 
kie pochodzące z udokumentowa 
nej wymiany, -Turyści mogą wy 
wieźć z ZSRR bez cła otrzymane 
nieodpłatnie drobne upominki 

, oraz przedmioty zakupione za pie 
niądze radzieckie pochodzące z 
udokumentowanej wymiany.

Jeśli chodzi o wywóz z ZSRR 
metali szlachetnych, kamieni szła 
chętnych i pereł oraz wyrobów 
z tych metali, kamieni szlachet­
nych i pereł to osoby, które ukoń 
czyły 16 lat mogą wywieźć bez 
cła po 2 przedmioty różnego ro­
dzaju, zakupione wyłącznie za pie 
niądze radzieckie pochodzące z 
udokumentowanej wymiany. Po- 

Znowu „Fiat" 126p 
w loterii Święta Prasy

W tych dniach padła następna z głównych wygranych 
w Wielkiej Loterii Fantowej „Święto Prasy 78” — samo­
chód „Fiat” 126p. Tym razem szczęśliwym nabywcą losu 
— zakupionego w kiosku „Ruchu” w Kórniku przy ul. 
Sremskiej — był mieszkaniec tego miasta, Stefan Gro­
mek.

Przypominamy, że do wygrania w naszej Loterii zo­
stało jeszcze kilkanaście „Fiatów” 126p oraz bony pre­
miowe PKO o wartości od 750 do 10 000 zł.

Losy są do nabycie we wszystkich placówkach „Ru­
chu” na terenie województw: poznańskiego, pilskiego, 
kaliskiego, konińskiego i leszczyńskiego.

Cena losu — tylko 5 zł!

cjonowała w Sonderburgu, 
Hugo Pahl, oraz komendant 
flotylli ścigaczy stacjonującej 
wówczas na wodach duńs^jch. 
Rudolf Petersen. Obaj miesz­
kają dzisiaj spokojnie w RFN.

„Flensborg Abis” pisze, że 
4 maja trałowiec „612” otrzy 
maj rozkaz wypłynięcia, ab.y 
wesprzeć jednostki armii hi­
tlerowskiego Wehrmachtu o- 
krążone na wschodzie przez 
wojska radzieckie, mimo, że 5 
maja miała nastąpić kapituła 
cja jednostek w okupowanej 
Danii. Na morzu 11 maryna­
rzy obezwładniło swoich ofi­
cerów, ściągnęło flagę wojen 
ną Rzeszy i wzięło kurs na 
wody niemieckie. Wraz z ka­
pitulacją skończyła się dla 

nich wojna. Chcieli wracać do 

autobusem miejskim udawał 
się do Nervi koło Genui. Do 
zamachu przyznały się „czer­
wone brygady”. (PAP)

nadto osobom tym zezwala się na 
wywóz wyrobów ze srebra o łącz 
nej wadze do 400 g.

Zakazany jest wywóz z ZSRR: 
przedmiotów o charakterze zabyt 
kowym, rogów, suhaków, jeleni 
syberyjskich i ' cętkowanych oraz 
żubrów, skór jeleni cętkowa­
nych, wyrobów z metali szlachet 
nych, kamieni szlachetnych i pe 
rei jeżeli nie zostały zakupione 
za radzieckie pieniądze pochodzą 
ce z legalnej wymiany.

Do ZSRR można przywieźć pie 
niądze radzieckie w gotówce do 
kwoty 60 rubli oraz czeki podróż 
nę i imienne, jeżeli zostały żaku 
pione w upoważnionym punkcie 
sprzedaży walut w Polsce. Dopu 
szczalny jest powrotny wywóz z 
ZSRR niewykorzystanych pie­
niędzy w kwocie 60 rubli oraz cze 
ków podróżnych i imiennych

PAP

demicką działalność oderwa­
ną od życia tak w nauce jak 
i w oświacie.

W okresie poprzedzającym' 
reformę powszechnej szkoły 
średniej zrobiliśmy dużo. Prze 
de wszytkim ugruntowała się 
w społeczeństwie świadomość 
konieczności potrzeb i zmian 
oświatowych, jch przydatność. 
Trzeba nam jeszcze wielu bu 
dynków na gminne szkoły 
zbiorcze, przedszkola, interna 
ty, domy studenckie, pracow 
nie. trzeba mieszkań dla nau 
czycieli. Lecz istotne jest to, 
że w gminach nie z urzędu, 
ale z przekonania władz i 
mieszkańców zyskują one prio 
rytet.

Na dzisiejszym plenum Ko­
mitetu Wojewódzkiego PZPR 
w Poznaniu przedstawiony zo 
stanie projekt zamierzeń o- 
światowo-wychowawczych na 
najbliższych dziesięć lat, na 
okres wdrażania reformy 
oświaty. Jego głównym zało­
żeniem jest zwiększenie udzia 
łu oświaty 4 szkolnictwa wyż 
szego w kształtowaniu socja- 
listyczr^ej świadomości społe­
czeństwa i przyspieszaniu spo 
łeczno-gospodarczego rozwoju 
województwa poznańskiego.

BARBARA
GRZEGORZEWSKA 

domu. Na wysokości Flens- 
burga trałowiec został otoczo 
ny przez ścigacze. 11 maryna­
rzy aresztowano.

Hugo Pahl, który jest dzi­
siaj kupcem w Heidelbergu, 
wysuwa takie argumenty, jak 
Filbinger. W jego przekonaniu 
— pisze „Flensborg Abis” — 
wykonanie wyroków śmierci 
było konieczne „dla przykła­
du”. „Miało odstraszać żołnie 
rzy, ponieważ liczyliśmy się ź 
tym — mówi — że walka prze 
ciwko Rosjanom będzie kontr 
nuowana”. .Rudolf Petersen 
który jest wspólodpowie^ 
ny za aresztowanie i w 
nie wyroków śmierci, oświ. 
czył dziennikowi: „Była to 
dezercja. My chętnie konty­
nuowalibyśmy wojnę”. (PAP)

Komitet oświęcimski 
domaga się 

wydania fi. Wagnera 
Międzynarodowy Komitet 

Byłych Więźniów Oświęcimia 
na posiedzeniu, które odbyło 
się w stolicy Belgii zażądał 
wydania hitlerowskiego prze­
stępcy G. Wagnera władzom 
kraju, na którego terytorium 
dokonał on zbrodni przeciwko 
ludzkości

G. Wagner, którego niedaw 
no aresztowano w Brazylii, 
był w latach drugiej wojny 
światowej zastępcą komen­
danta hitlerowskich obozów7 
zagłady w Sobiborze ' i Tre­
blince. Jest on odpowiedzial­
ny za zamordowanie setek ty 
sięcy więźniów tych obozów, 
obywateli Polski, Związku Ra 
dzieckiego, Jugosławii i in­
nych krajów. (PAP)

Rada ONZ potępia 
rasistowską politykę

RPA w Namibii
Rada Narodów Zjednoczo­

nych d. s. Namibii opublikowa 
ła oświadczenie, potępiające 
decyzje rasistowskiego rządu 
Republiki Południowej Afry­
ki w sprawie rejestracji wy­
borców w okupowanej przez 
RPA Namibii. Przesłanką te­
go nowego prowokacyjnego 
kroku RPA jest polityczne u- 
mocnienie pozycji jej mario­
netkowych przywódców mu­
rzyńskich w Namibii, a tym 
samym zachowanie przez RPA 
kontroli nad terytorium po for 
malnym ogłoszeniu jego nie­
podległości. (PAP)

Przemówienie C. Vance’a:
USA odrzucają myśl 

o konfrontacji sił
20 bm. amerykański sekretarz 

stanu Vance wziął udział w obra 
dującej w Atlantic City, w stanie 
New Jersey, 58 dorocznej konwen 
cji organizacji młodych biznesme­
nów i wygłosił tam przemówienie 
poświęcone w całości polityce 
Stanów Zjednoczonych wobec Af­
ryki.

Z przemówienia wynikało wpraw 
dzie, że Stany Zjednoczone nadal 
będą działać na rzecz umocnienia 
swojej pozycji i swoich wpływów 
na kontynencie afrykańskim, ale 
odrzucają myśl o bezpośredniej, 
wojskowej ingerencji w sprawy 
„czarnego kontynentu”.

Konieczność unikania konfron­
tacji pomiędzy Wschodem a Za­
chodem na terenie Afryki — Van 
ce podkreślił w swoim przemó­
wieniu kilkakrotnie. W kołach 
waszyngtońskich obserwatorów u- 
waża się. że ten fragment wypo­
wiedzi Vance'a ma szczególną 
wagę. W ostatnich bowiem tygod 
niach w Waszyngtonie, w Kongre 
sie i wśród doradców Białego 
Domu rozlegały się donośne i u- 
norczywe głosy domagające się 
prowadzenia polityki zdecydowa­
nej konfrontacji amerykańsko- 
radzieckiej na terenie Afryki, jak 
również w innych regionach świa 
ta. (PAP)

Przewodniczący Międzynarodo­
wej Federacji Piłki Nożnej — 
Brazylijczyk Joao Havelange u- 
dzielił w Buenos Aires obszerne­
go wywiadu przedstawicielom 
agencji AFP. J. Havelange ocenia 
jąc poziom sportowy turnieju 
uznał go za bardzo wysoki. Więk 
szość spotkań była, zdaniem prze 
wodniczącego FIFA bardzo inte­
resująca. Dużo uwagi poświęcił 
także w tej rozmowie J. Have- 
lange wzajemnym zależnościom 
sportu I charakterystycznych dla 
zawodowego futbolu stosunkom 
finansowym.

„Do zakończenia tegorocznego 
turnieju mistrzowskiego zostało 
już tylko sześć spotkań — powie 
dział m. in. J. H.avelange — w 
dotychczasowych meczach padło 
77 bramek i nie jest wykluczone, 
że ogólna liczba strzelonych bra 
mek osiągnie w Mundialu 100. 
Poziom dotychczasowych spotkań 
uważam za bardzo wysoki, w nie­
których meczach oglądaliśmy na 
orawdę wspaniały futbol .Jeśli cho 
dzi o argentyńską publiczność, 
jest ona — moim zdaniem ’— 
nieco zbyt stronnicza. Kibice 
bardzo żywiołowo reagują na wy 
darzenia na boisku, ale trzeba 
przyznać, że rzadko przekraczają 
ramy dozwolone zwyczajowo pod 
czas dopingowania swego zespołu.

Z rozegranych dotychczas 
spotkań najwyżej oceniam mecz 
RFN — Holandia oraz spotkanie 
Argentyny z Francją i Węgrami. 
WidowisWiem na bardzo wyso­
kim poziomie był także mecz 
Brazylia — Argentyna”.
' Mówiąc o stosunkach sport — 
pieniądze J. Havelange stwierdził 
m. in.: „We wszystkich sportach 
zawodowych mamy do czynienia 
z przytłaczającym często sporto 
wą imprezę biznesem. Piłkarskie 
mistrzostwa świata mają również 
swą buchalterię, swe wpływy i 
niemałe przecież wydatki.

Nawiązując do głośnej w ostat 
nich dniach sprawy godzin, w 
których rozgrywane są spotkania

Żeglarska olimpiada 
młodzieży w Pilskiem
W ramach II wojewódzkiej 

olimpiady młodzieży organizowa­
nej w województwie pilskim, w 
Chodzieży odbyty się regaty że­
glarskie. Wzięło w nich udział 80 
młodych sportowców reprezentu­
jących 6 miast. Przy zmiennych 
wiatrach i dobrej pogodzie roze­
grano 4 wyścigi w klasach: Ca- 
det, 420, 470, OK-Dinghy oraz Finn. 
Zwyciężyli żeglarze z Rogoźna, 
którzy w punktacji drużynowej 
wyprzedzili Wałcz i Wągrowiec.

W poszczególnych klasach trium 
fowali: Cadet — załoga z Wągrów 
ca w składzie: Bogumił Wojtaszek 
i Mikołaj Łasecki; Finn — An­
drzej Pacanowski z Rogoźna; 420 
— załoga z Rogoźna Jan Grzecho 
wtak i Sławomir Łazanek; 470 — 
załoga z Chodzieży Ryszard Ow- 
czatzak i Mirosław Berzyński; 
OK-Dinghy — Aleksander Gro- 
chowalski z Rogoźna, (ryk)»

Najsilniejszy skład 
na trójmecz do Wilna
Po Memoriale Janusza Kusociń 

skieg^ szkoleniowcy PZLA ustalili 
skład reprezentacji Polski na tra­
dycyjny lekkoatletyczny trójmecz 
ZSRR-NRD-Polska, który odbędzie 
się w najbliższą sobotę i niedzie­
lę w Wilnie. Zdaniem kierownika 
wyszkolenia PZLA Marka Łuczyń 
skiego jest to najsilniejszy aktual 
nie skład polskiej lekkoatletyki, 
W ekipie znaleźli się wielokrotni 
reprezentanci kraju jak Irena Sze 
wińska, Tadeusz ślusarski, Graży­
na Rabsztyn, Władysław Kozakie­
wicz, Władyąjaw Komar, Ryszard 
Podlas. Zabrakło natomiast złotego 
medalisty z Montrealu w skoku 
wzwyż Jacka Wszoły, który pod­
czas Memoriału J. Kusocińskiego 
zaliczył zaledwie 214 cm zajmując 
9 miejsce. (PAP)

Dobre wyniki młodych strzelców Grunwaldu
Sekcja strzelectwa śrutowego 

poznańskiego Grunwaldu, działa 
dopiero drugi rok, a już trenują­
cy w niej juniorzy mogą pochwa 
lić się dobrym) wynikami. Na 
uwagę zasługują dwa ostatnie wy 
stępy młodych strzelców Grun­
waldu — w zawodach w Krako­
wie i podczas otwartych indywi­
dualnych mistrzostw Polski junio 
rów we Wrocławiu.

W konkurencji skeet — 14-letni 
Leszek Radzimski zajął w Krako 
wie 5 miejsce, Maciej Głyda 10 i 
Tomasz Prejbisz 11. Młoda 13-let 
nia Ilona Głyda zajęła 16 pozycję, 
ale rezultat — 117 pkt. pozwolił 
jej na uzyskanie II klasy, sporto 
wej — najwyższej dla juniorek. 
Zespołowo w skeecie strzelcy 
Grunwaldu wywalczyli drugie 
■niejsce za Wawelem Kraków.

W trapie zespół poznański za­
jął pierwsze miejsce wyprzedza­
jąc tak renomowane drużyny jak 
Śląsk Wrocław. Wawel i Legię 
Warszawa. Indywidualnie w tej

półfinałowe J. Havelange powie­
dział, że jego zdaniem nie ma to 
większego wpływu na szanse po­
szczególnych ekip: „Godziny spot 
kań ustalone zostały już przed 6 
miesiącami i nikt nie miał do nich 
zastrzeżeń, uważam więc, że wra 
canie do tej sprawy nie ma już^ 
sensu. Nawiązując do protestu ze­
społu brazylijskiego przew7odni- 
czący FIFA stwierdził, że kiedy 
stał na czele federacji brazylij­
skiej nie składał nigdy żadnych 
protestów: „Jeśli ma się dobrą 

drużynę nie trzeba uciekać się 
do protestu”.

Porównując futbol europejski i 
południowoamerykański przewod­
niczący FIFA wskazał, że każda z 
tych szkół ma swoją specyfikę: 
„Są to dwie szkoły różniące się 
od siebie dość znacznie. Europej 
czycy wybijają się dobrym przy 
gotowaniem fizycznym, reprezen 
tanci kontynentu południowo­
amerykańskiego imponują zaś 
szybkością i żywiołowością akcji”.

„Moje najpiękniejsze wspomnie­
nia z Mundialu? Wiele radości 
sprawił mi widok mojego wnucz 
ka Ricardo, który był bohaterem 
losowania grup w styczniu tego 

roku, bardzo jestem także zado­
wolony z nienagannej organiza­
cji tych mistrzostw oraz gościn­
ności i uprzejmości Argentyńczy­
ków”.
„Będę bardzo szczęśliwy — 

stwierdził na zakończenie J. Ha- 
velange — jeśli mym następcą zo 
stanie Artemio Franchi. Właśnie 
przewodniczący UEFA jest czło­
wiekiem, który — moim zdaniem 

— -ma wszelkie dane aby zająć 
moje miejsce na czele międzyna­
rodowej federacji”.

Przewodniczący najpotężniej­
szej federacji sportowej nie jest 
jeszcze całkowicie zdecydowany 
czy będzie kandydować do obję­
cia sukcesji po lordzie Killaninie, 
przewodniczącym Międzynarodowe 
go Komitetu Olimpijskiego: „Osia 
teczną decyzję podejmę po sesji 
MKO1 w Montevideo w kwietniu 
1979 r.”. PAP

Ali wystąpił 
na moskiewskim ringu
Przebywający w ZSRR były za­

wodowy mistrz świata wagi cięż 
klej Muhammad Ali, stoczył 
we wtorek wieczorem pokazową 
walkę z trzema bokserami ZSRR 
wagi ciężkiej. W sali moskiew­
skiego klubu CSKA odbył się 
„wieczór boksu”, a jego głównym 
punktem był występ Alego.

Muhammad AU stoczył 6-rundo 
wą walkę — po dwie rundy z 
Piotrem Zajewem. Jewgienijem 
Gorstkowem oraz Igorem Wysoe 
kim. Walki miały charakter po­
kazowy, ale dostarczyły widzom 
sporo emocji Miłośnikom boksu 
podobały się szczególnie umiejęt­
ności techniczne Alego, który za­
demonstrował cały arsenał „sztu 
czek” stosowanych na ringach 
zawodowych. (PAP)

Międzynarodowy turniej 
tenisowy na Golęcmie
We wtorek na kortach ..Olimpii’* 

w Poznaniu rozpoczął się Między 
narodowy turniej tenisowy o pu­
char prezydenta miasta Po-znania. 
Udział w impirezie bierze 76 za­
wodników i 35 zawodniczek z 17 
klubów. Startuje również 2 zawód 
ników i 1 zawodniczka z Rumunii. 
13 osób reprezentuje barwy poz­
nańskich klubów — Olimpii i AZS.

We wtorek rozpoczęły sie. eli­
minacje, w których jak się nale 
żało spodziewać odpadło wielu głąb 
szych zawodników. Największą nie 
spodzianką pierwszego dnia turn*e 
ju była przegrana czołowego ju­
niora warszawskiegą AZS — Micha 
ła Niemca z Grzegorzem Niestro- 
jem (GKS Katowice).

Spośród zawodników poznańskich 
startujących do tej pory swoje po 
jedynki wygrali: Kazimierz Adam 
czak i Jerzy Płotkowiak (obaj O- 
limpia).

Eliminacje kontynuowane będą 
dzisiaj i w piątek od godz. 10 W 
sobotę, w ostatnim dniu turnieju 
rozegrane zostaną pojedynki , fir*a 
iowe. (rk) 

konkurencji zwyciężył Andrzej 
Radzimski (Grunwald), a jego klu 
bowy kolega Marek Tymczyszvn 
zajął 4 miejsce. Dobrze spisał się 
14-letni Grzegorz Franczak, któ­
ry zajął co prawda 12 miejsce, 
ale również zdobył II klasę spor­
tową.

W punktacji drużynowej zawo­
dów młody poznański zespół u- 
plasował się na drugiej pozycji 
ustępując tylko strzelcom Wawe- 
la i pokonując Śląsk oraz Legię.

Podczas mistrzostw Polski ju­
niorów we Wrocławiu, w konku­
rencji trap Andrzej Radzimski wy 
walczył tytuł wicemistrzowski 
ustępując Januszowi Lato (Legia) 
Marek Tymczyszyn zajął 3 miej­
sce. W skeecie Bogusław Tymczy 
szyn i Leszek Radzimski zajęli H 
i 12 pozycje. Wśród kobiet Ilona 
Głyda wywalczyła również 11 miej 
sce, co dla tej bardzo młodej za 
wodniczki jest dużym sukcesem.

(rkj



POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO KONSTRUKCJI STALOWYCH 
I URZĄDZEŃ PRZEMYSŁOWYCH MOSTOSTAL 

w POZNANIU, ulica Wołowska nr 70

OGŁASZA ZAPISY KANDYDATÓW
do klas I Zasadniczych Szkół Zawodowych

w niżej wymienionych miejscowościach i zawodach:
I.

i

II.

III.

w POZNANIU w zawodach:
© MECHANIK maszyn i urządzeń przemysłowych
© MECHANIK maszyn budowlanych
Zapisy przyjmtije Dział Szkolenia Zawodowego (adres j.w., 
I piętro, pokój 103, tel. 67-60-71 wew. 124)
w KONINIE w zawodzie
9 Ślusarz - spawacz
Zapisy przyjmuje Dyrekcja Oddziału Konin w Kazimierzu 
Biskupim k. Konina.
w PILE w zawodzie
0 MECHANIK maszyn i urządzeń przemysłowych
Zapisy przyjmuje Sekretariat Zespołu Szkół Budowlanych 
im. Romana Kozaka w Pile, ul. Kilińskiego 16.

WARUNKI PRZYJĘCIA:
— ukończony 15 rok życia
— ukończone 8 klas szkoły podstawowej •
— dobry stan zdrowia pozwalający na wykonywanie zawodu.

WE WSZYSTKICH ZAWODACH NAUKA TRWA TRZY LATA
993-K1

O Praca O Sprzedaż Sprzedam pokój jadalny, I Sprzedam Fiata 125, rocz- 
ciemny dąb. Ul. Fabrycz

© Nieruchomości
Sprzedam dom, plac 440 
ms, 18 km od Kalisza. Wia 
domość: pl. Mongolski 7 
m. 2, 52-168 Wrocław.

790 p

Sprzedam dom murowany 
z zabudowaniami gospo­
darczymi. Szostak, 63-442 
Ligota 143, woj. kaliskie. 

57903g

® Zguby
Zaginął wyżeł gładkowło 
sy, brązowy. Zwrot za wy 
nagrodzeniem. Złota 8 —
Smorawiński.

© Różne
60797g

Anteny telewizyjne, UKF 
— mstaluje WUSP, tel. 
67-96-84, godz. 10—12 _
Anioła.' 5«899g

Poszukuję dostawców ko­
szul męskich safari i dam 
skich kompletów safari. 
Szkolna 3, tel. 518-73.

50898g

Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, ul. Paderewskie­
go I, Ciesielska. 59O83g

SPÓŁDZIELNIA RZEMIEŚLNICZA
RZEMIOSŁ DRZEWNYCH 
Poznań, ul. Rybaki 34.

OFERUJE

ZESTAWY MEBLOWE i MEBLE POJEDYŃ-
CZE jak:
szafy kombinowane, stoły combi, ławy, stoliki pod 
telewizory i radia, biurka młodzieżowe, łóżeczka 
dziecięce i młodzieżowe piętrowe, taborety tapice­
rowane, fotele i zestawy • wypoczynkowe, kredensy 
kuchenne, szafy korytarzowe, garderobianki i inne.

, Meble można nabywać wpklepie spółdzielczym w Pozna­
niu przy ul. Krysiewicza 5 w godzinach od 11 do 18, a w po­
niedziałki od 13, do 18.

Spółdzielnia oferuje również usługi dla ludności w zakre­
sie stolarki meblowej i prac parkieciarskich.

1560-K1

Pracownicy poszukiwani @ Matrymonialne

„SPOŁEM” WSS Oddział Gastronomii w Po­
znaniu, p r z y j m i e do pracy na sezon letni:

— BUFETOWE, POMOCE w BUFECIE —
wykształcenie zasadnicze 
we 4- praktyka, 
KELNERKI, PODAJĄCE 
wykształcenie zasadnicze 
we + praktyka.
POMOCE KUCHENNE,

lub

DO
lub

podstawo-

STOŁU — 
podstawo-

, ZMYWACZKI, 
SPRZĄTACZKI, POMOCE CIASTKARZA

Zatrudnię pracowników 
do produkcji artykułów 
gumowych. Poznań. Al­
bańska 31 a, godz. 16—18.

60858g

Kożuch damski długi i 
krótki nowy, sprzedam.
Ślężańska 26. 57752g

na 36 in. 11. 57637g
— wykształcenie podstawowe.

Malarzy, zatrudnię. Tele­
fon 67-96-01. 50897g

Sprzedani wtryskarkę au­
tomatyczną. kuasy i for­
my. Gniezno, tel. 23-07.

739p

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

587O8g

Taksoinetr Hałda — sprze 
dam. 66-320 Trzciel. Po­
znańska 6, tel. 104, po go- 0 Samochody822 pdżinie 20.

Bony PeKaO, sprzedam. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 60488g.

Fiata 125p - 1300, sprze­
dam. Telefon 438-27, w 
godz. 17—20. 2286-K1

Wartburga 363 de lux, ro­
cznik 1i970, sprzedam. Nor 
wid a 4 m. 6, teł. 22-19-96. 
Oglądać po południu.

60719g

Sprzedam M-72 z bocznym 
wózkiem + Komar. W. 
Ziniewicz, Wałcz, al. Zdo­
bywców Wału Pomorskie

1971. tel. 560-45, po
szesnastej. 60860g

Ukorzenione sadzonki chry 
zantem, sprzedam. Szcze­
pańska, Starołęcka 163.

58058g

Sprzedam ciągnik Ursus 
C-328. Strzyżewo, koło Zbą 
szynia, Mieczysław No­
wak. 724ip

nik

Sprzedam Wartburga , dę 
lux. rocznik 1971. Smocho 
wice, Trzebiatowska 62, 
od godz. 15. 6O951g —

Skodę Spartak. sprzedam. 
Tel. 477-18 . 60847g

Lokale
Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-2. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
60758g.

CUKIERNIKÓW wykształcenie za-

Korepetycji do egzami­
nów poprawkowych udzie 
lą doświadczeni pedago­
dzy. Augustyniak, Nowak, 
Staszica 5 m. 7. 59868g igo 15. 811 p

Spółdzielcze 
Ciechocinku 
na podobne 
Wiadomość: 
Spółdzielcza

sadnicze zawodowe, wzgl. podstawowe i 
świadectwo czeladnicze lub mistrzowskie. 
KUCHARZY — wykształcenie zasadnicze 
lub podstawowe i świadectwo czeladni­
cze lub mistrzowskie.
SPRZEDAWCÓW LODÓW —— wykształ­
cenie zasadnicze lub podstawowe.
AGENTÓW — do prowadzenia zakładów 
gastronomicznych wymagane wykształ­
cenie średnie lub zasadnicze gastrono­
miczne, licencja do prowadzenia zakł. 
gastronomicznych oraz praktyka w gas­
tronomii.M-2, 30 m! w 

— zamienię 
Ciechocinek j ZSłoszenia należy kierować do Działu Spraw 
1 m. 77, Pa- Pracowniczych, Poznań, ul. Wielka 26 (wejście 

weł Chociłowicz. 73ip I z Klasztornej) parter. 1642-K1

Dnia 18 czerwca 1978 r. zmarł w wieku 70 lat 
nasz były długoletni pracownik

mgr STANISŁAW DOERMAN
odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi, 
'Honorową Odznaką Miasta Poznania.

. Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy szczere­
go współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 22 czerwca 1978 
roku o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

POP, Rada Zakładowa, Dyrekcja 
i współpracownicy 

Poznańskich Zakładów Produkcji Betonów 
POZBET w Poznaniu.

2292-K3

Dnia 16 czerwca 1978 r. zginęła tragicznie

mgr MAŁGORZATA SUCHOŃ

Państwowej Szkoły Muzycznej I st. 
im. Karola Kurpińskiego.

W Zmarłej straciliśmy cenionego i sumienne­
go nauczyciela, serdeczną koleżankę, a młodzież 
dobrego wychowawcę i pedagoga.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 czerwca 
br. o godz. 14.50 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłej składają wyrazy głębokiego 
współczucia

Dyrekcja, koleżanki i koledzy, młodzież
2272-K3

Dnia 19 czerwca 1978 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, przeżywszy lat 71 mój 
najdroższy mąż, nasz kochany ojciec, teść 
i dziadek

JAN JAKUBOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 23 bm. o go­

dzinie 11 w Modrzu.
W głębokim smutku pogrążone 

żona z dziećmi i rodzina

Modrzę, ul. Kościuszki 38 (woj. poznańskie)
60919g

s. T p.

ADAM STEFAN KOWALCZYK
pułkownik dyplomowany lotnictwa, 

kawaler Orderu Virtuti Milit.ari, odznaczony 
3-krotnie Krzyżem Walecznych, 

powstaniec wielkopolski

zmarł nagle w 82 roku życia w Kanadzie. 
Pogrzeb odbył się w Montrealu,

o czym zawiadamia 
pogrążona w żałobie

córka z mężem oraz wnukami

Ottawa (Kanada). 60635g

Sympatyczna pani, nieza 
leżna, z mieszkaniem, po­
zna pana z wyższym wy­
kształceniem, bez nałogow 
do lat 45. Zdjęcia mile wi 
dziane. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 57800g.

„Wesele”. Biuro Matrymo 
nialne, dla mieszkańców 
wsi. Koszalin,! Jesionowa 
12. Oferty: Koszalin 4 —
skrytka 119. 58638g

Samotni — oferty w Biu 
rze Matrymonialnym — 
„Swatka”. 90-434 Łódź, 
Piotrkowska 133 I27a-K2

Komunikat
POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT 
INŻYNIERYJNYCH BUDOWNICTWA PRZE­
MYSŁOWEGO „HYDROBUDOWA” w Poznaniu 
zawiadamia, że w związku z robotami wo-' 
dociągowymi:
nastąpi w dniu 25 czerwca 1978 r. (niedziela) 

w godzinach od 7 do 19
CAŁKOWITA PRZERWA

W DOSTAWIE WODY
w rejonie ul. Zawady i ulic przyległych od 
Sródki do ul. Michała oraz znaczne obniżenie 
ciśnienia wody z możliwością całkowitego jej 
braku w rejonie Głównej.

Wszystkich zainteresowanych mieszkańców 
i zakłady przemysłowe uprasza się o poczynie­
nie odpowiednich zapasów wody i zabezpiecze­
nie urządzeń centralnego ogrzewania. .

W związku z przewidywanymi pracami mogą 
nastąpić zmiany cech fizycznych wody: jak bar­
wy i mętności. W przypadku takiego zjawiska 
należy odpuszczać wodę aż do zaniku powsta-
łych zanieszyszczeń.

2304-U3

69882g

60886g

2280-U3

łSSKKSI 2263-KI

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
19 czerwca 1978 ,r. zmarła po krótkich i cięż­

kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
nasza najdroższa matka, siostra, teściowa, bab­
cia, prababcia, szw agi erka i ciocia, w 88 roku 
życia, śp.

4. Z głębokim żalem zawiadamiamy, te dnia 
i 20 czerwca 1978 r. odszedł od nas na zawsze 

mój najukochańszy mąż, ojciec, teść i dziadek, 
przeżywszy lat 71, śp.

ZOFIA SKOCZYLAS
z domu Roszkiewicz

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 
o godz. 13 na cmentarzu na Miłostowie.

, EDMUND GAŁCZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia

26 bm. o ^odz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Spółdzielnia Pracy „K a r t o d r u k” 
w Poznaniu

PRZYJMIE UCZNIÓW 
(chłopców)

W smutku pogrążeni

córka, syn i rodzina

Ul. Roosev elita 21 m. 24a.

son

W

Dnia 19 czerwca 1978 r. zmarł długoletni czło­
nek naszego Koła

TADEUSZ KOŁPOWSKI
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają
koledzy myśliwi

z Koła Łowieckiego nr 2 „Ratusz” 
w Poznaniu.

tW dniu 18 czerwca 1978 r. zmarł nagle 
54 roku życia, śp.

dr ekon. TADEUSZ PALACZ
absolwent. WSHM w Sopocie 

i Wydziału Ekonomii Politycznej UF, 
wieloletni pracownik resortu Handlu Zagranicz­
nego i PAN, zastępca przewodniczącego Sekcji 
Międzynarodowych Stosunków Ekonomicznych 

Oddziału Warszawskiego PTE.
Odszedł na zawsze wzorowy ojciec, prawy 

człowiek.
Pogrzeb odbędzie się w piątek. 23 bm. o go­

dzinie LI.30 na cmentarzu górczyńskim.
Pogrążeni w smutku

syn, brat i rodzina
Warszawa, Chicago (USA). 60854g

t Dnia 19 czerwca 1978 r. zmarł śmiercią tra­
giczną, namaszczony Olejami św., nasz brat, 

szwagier i wujek, śp.

EDWARD TOMCZAK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 bm. o go­

dzinie 16 na cmentarzu w Tulcach.

W smutku pogrążona

Szewee.

W dniu 19 czerwca 1978 r. odeszła od nas na­
gle ukochana matka, teściowa, siostra., babcia, 
przeżywszy 77 lat. śp.

JANINA JACHIMOWICZ
z domu Kruk

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 24 bm. o go­
dzinie 8.30 na cmentarzu janikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

Ul. Żmudżka 3.

tW dniu 20 czerwca 1978 r. zakończyła swój 
pracowity żywot, w wieku 91 lat, opatrzona

Sakramentami św., śp.

MARIA TEFELSKA
z domu Kołasińska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 24 czerw­
ca br. o godz. 9.0o na cmentarzu junikowskim.

Synowie z rodzinami

Ul. Towarowa 43•

żona z rodziną
Ul. Szewska 9 (dawniej, ul. Garbary 62). 

2309-U3

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
20 czerwca 1978 roku zmarł po długich i cięż­
kich cierpieniach, namaszczony Olejami św., 

nasz najdroższy mąż, ojciec, teść i dziadek, 
przeżywszy lat 04, śp.

W NAUKĘ ZAWODU:
< MASZYNISTY typograficznego
4 MASZYNISTY offsetowego 

INTROLIGATORA przemysłowego
Czas nauki trwa 3 lata.

JERZY WOŻNIAK
były więzień Pawiaka, członek AK, ZBoWiD, , 
odznaczony Krzyżem Walecznych i medalem 

„Za Udział w Walkach o Berlin”.

Zgłoszenia'przyj mu je i informacji udzie­
la: Dział Służb Pracowniczych — Poznań, 
ul. Grochowe Łąki 4, telefon 592-56.

1817-K1

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 24 bm. 
o godz. 11.05 na cmentarzu junikowskim.

Sttra pi ona

Ul. Wawrzyniaka M m. 1. 2CH0-U3

tDnia 19 czerwca 1978 roku zakończyła swój 
pracowity żywot w wieku 68 lat, opatrzona

Sakramentami św., śp.

PELAGIA WITKOWSKA

+ Z głębokim żalem 
19 czerwca 1978 r. 

lat 63, nasza ukochana 
cia, siostra, bratowa i

zawiadamiamy, że dnia 
zmarła nagle w wieku 
mamusia, teściowa, bab- 
szwagierka, śp.

MARIA
i domu

KNOLL
Kostka

Pogrzeb odbędzie się 
na cmentarzu na Miłostowie.

dnia 33 tam. o g»dz. K

W smutku pogrążona

Uł. Kasprzaka 28 m. 4, 
dawniej ul. Gwardii Ludowej 31 m. 3.

2308-U3

tW dniu 20 czerwca 1978 r. odeszła od nas po 
długich cierpieniach nasza najdroższa mama, 
teściowa, ciocia, babcia i prababcia, przeżyw­

szy lat 86, śp.

BARBARA RATAJCZAK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 28 bm. 

o godz. 54.15 na cmentarzu Dunikowskim.

W rweutaiłonym żohi pogrążone

Prosimy o nieskł arianie kondolencji

Uł. Grunwaldzka 15 m. 6. 23D6-U3

tDnia 19 czerwca 1978 roku zakończył swój 
pracowity żywot w wieku 68 lat, kochany 
mąż, ojciec, teść i dziadek, śn.

BRONISŁAW KRZYWDA
Pogrzeb odbędzie sie w sobotę, dnia 24 bm. 

o godz. 9.40 na cmentarzu jijmukowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Floriana 8 m. 8.
RODZINA

22O3-U3

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 
o godz. 11 na cmentarzu na Miłostowie.

W smiutfcu pogrążone

siostry z rodziną
Ul. Wawrzyńca 26 m. 14. 23O5-U3

tDnia 21 czerwca 1978 r. zmarł nagle, przeżyw­
szy 82 łata, mój kochany brat, szwagier 

i wujek, śp.

MARIAN OWCZARZAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 24 tam 

o godz. 7.55 na cmentarzu janikowskim.
W smutku pogrążona

TH. S-niadeekach 8 A m. 4. 2307-U3

tW dniu 26 czerwca 1978 r. zmarł po długich
i ciężkich cierpieniach, namaszczony Oleja­

mi św., nasz najdroższy mąż, ojciec, teść, dzia­
dek, brat, szwagier i wujek, przeżywszy lat 69

KAZIMIERZ SIERŻANT
emeryt PKP

Pogrzeb od'będz»e się w piątek, dnia 23 bm. 
o godz. 16.26 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Uł. Żywoeicka 9A m. 1. 2304-U3

+ Dnia 19 czerwca 1978 reku zmarł on ciężkich 
cierpieniach mój kochany matż, ojciec, teść 

i brat, śp.

STEFAN MAL^ZKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 23 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona

Uł. Przemysłowa Ma 23O2-U3



GŁOS WIELKOPOLSKI Czwartek, 22 VI 1978
Str. S

CZERWIEC
22 
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Flawiusza 
Pauliny

Słońce: 4.30—21.18

TEATRY
POZNA Sr

OPERA — g. 19 „Carmen”.
MUZYCZNY — g. 19 „Wesele 

Fonsia”.
POLSKI — g. 17, 20 „Staroświec­

ka komedia”.
NOWY — g. 19 „Emigranci”.
KABARET „TEY” (ul. Woźna) 

— g. 18.30, 22.30 „Zbiórka, czyli z 
rolnictwem na „Tey”.

£ Kiwa i
CHODZIEŻ Noteć: „Taksówkarz”, 

„Nickelodeon”.
CZARNKÓW: „Kobra”, „Wyspa 

skarbów”.
GNIEZNO Lech: „Stara strzelba”. 

„Wilk morski”; Polonia: „Trans- 
american express”, „W mroku no­
cy”. ,

GOSTYŃ: „Port lotniczy 77”.
GÓRA: „Taksówkarz”. „Nickelo- 

deon”.
GRODZISK: „Czy zabiła?”.
JAROCIN: „Zaułek dziewic”.
KALISZ1 Kosmos: „Britannic w 

niebezpieczeństwie”: Oaza: „Ostat­
ni film o Legii Cudzoziemskiej”: 
Stylowe: „Miłość i anarchia” 
„Wspaniały interes”; Syćena: „Ak­
cja pod arsenałem”, „Przygody 
małnkj Nuki”.

KĘPNO: „Śmierć z komputera”, 
„Księżniczka na grochu”.

KONIN Centrum: „Dick i Jane”. 
„Pojedynek potworów”; Górnik: 
„Dzień mej miłości”. „Szczęśliwe­
go Nowego Roku”.

KOŚCIAN: „Czarny korsarz”.
KÓRNIK: „Ocalona”.
KROTOSZYN: „Gang Olsena

wpada w szał”.
LESZNO: „Wyspy na Golfstro- 

mie”, „Kabaret”.
OBORNIKI: „Port lotniczy 77”.
OSTRÓW Roma: „Zielona ścia­

na”. „Męskie sprawy”; Słońce- 
„Pojedynek”. „Flip i Flap w Legii 
Cudzoziemskiej”.

OSTRZESZÓW: „Zabity na
śińierć”.

PIŁA Iskra: „Odrażający, brud­
ni. źli...”, „Wyspy na Golfstromie”; 
Sokół: „Superexpress w niebezpie­
czeństwie”,

PLESZEW: „Synowie szeryfa”. 
„Mściciel”.

RAWICZ: „Mecanica national”, 
„Mały książę”.

SŁUPCA: „Rok święty”, „Posłan­
nictwo z innej planety”.

ŚREM Słonko: „Gra o jabkło”, | 
„Le^ pręży się do skoku”; Klu­
bowe: „Czerwone ciernie”.

ŚRODA: „Czarny korsarz”.
SYCÓW: „Kobra”. „Wyspa skar­

bów”.
SZAMOTUŁY: „Człowiek klanu”, 

„Pociąg w śniegu”.
TRZCIANKA: „Lokatorzy”. „Wil­

czym śladem”.
TUREK: „Gang Olsena wpada w 

szal”.
WAŁCZ: „Noc nad Chile”.
WĄGROWIEC: „Ostatni z Fleks- 

nesów”.
WRZEŚNIA: „Człowiek klanu”, 

„W gwiezdnym nyle”.
WSCHOWA: „Niewinne”. „Grisza 

i koń Zefir”.
ZŁOTÓW: „Skrzydełko czy nóż­
ka”, „Patt Garret i* Billy Kid”.

t KMiSf 1
PROGRAM I: 0.11 — Mundial 78 

— transm.' meczu Peru — Argenty­
na; 1.15 — d. c. transm. Peru — 
Argentyna; 6 Sygnały dnia; 9 Lato 
x Radiem (g. 9.05—9.20 „Mundial 
78”); 11.55 Transm ze spotkania 
partyjno-rządowej delegacji Wę­
gierskiej Rep. Lud. z ..załogą F-ki 
Samochodów Osobowych w W-wie; 
13 Piosenki bez słów; 13.20 Spotka­
nia z folklorem; 13.40 Kącik melo­
mana; 14 Studio „Gama” — wyda­
nie festiwalowe z Opola (ok. g. 
14.05 — Inf. dła kierowców). 14.20 
Studio „Relaks”; 14.25 Studio „Ga­
ma”; 15.05 Korespondencja z za­
granicy; 15.10 Studio „Gam.a” (ok. 
g. 15.45 — Inf. dla kierowców); 
15.55 Człowiek i środowisko — ga­
węda; 16 Tu Jedynka; 17.30 Radio- 
kurier — aud. S. M.; 18 Tu Jedyn­
ką c. d.; 18.15 „Mundial 78”; 18.33 
Konc. życzeń; 19.15 Słynne tematy 
filmowe; 19.10 Gra zespół M. Urba­
niaka; 20.05 Rep. na zamówienie; 
20.20 Wybitni soliści w repertuarze 
popularnym; 21.45 Festiwal Piosen­
ki Polskiej — Opole 78 — „Gwiaz­
dy” cz. I; 22.40 Muzyka; 23 Wita 
Was Polska — magazyn słowno- 
muzyczny.

Wiadomości: 0.01, 1, 2.05, 3. 5. 
12.05, 15, 19, 20, 21. 21.25.

PROGRAM li: 8 Dialogi i zbliże­
nia; 9.30 Probleńty kultury fizycz­
nej; 9.40 Tu Radio Moskwa; 10 
Kronika kulturalna; 10.15 „Maria” 
fragm. 4 poematu A. Malczewskie­
go; 10.40 Nie ma marginesu; 11 
Konc. muz. operowej; 11.35 Porad­
nia Rodzinna; 11.40 Muzyka spod 
Strzechy; 12.05 Czas dobrych go­
spodarzy; 12.25 „Jeńcy” fragm. 
ępow.; 12.45 Od solisty do orkie­
stry; 13 Ludżie ze społecznym 
mandatem; 13.10 Muzyka chóralna 
polskiego baroku; 13.35 Ze wsi i o 
wsi; 15.30 A. Ginastera: Sonata 
fortep.; 14.10 Więcej, lepiej, nowo­
cześniej; 14.25 Muzyka Rameau; 
15.30 Radioferie; 16.10 Sylwetka 
kompozytora — M. Rimski-Korsa­
ków; 16.40 Magazyn informac.; 
16.50 Radioexpress; 17 Twarze jaz­
zu; 17.20 Powieść miesiąca 7- frag. 
pow. J..Krzysztonia p. t. „Wielbłąd 
na stepie”; 17.40 Rep. literacki pt. 
„Zabawy przyjemne a niepożytecz- 
ne”; 18 Stołeczne aktualn. muz.; 
18.25 Plebiscyt Studia „Gama”; 
18.40 Siadem inwestowanych mi­
liardów; 19 Konc. wieczorny; 20 
Studio Relaks; 20.20 A. Rubinstein 
gra z Kwartetem „Guarneri”; 21 
Hiszpańskie kompozycje M. Rave- 
la; 21.40 II. Melcer — mój ojciec. 
Wspomnienia Wandy Melcer; 22 
Książki, które na was czekają; 
22.30 Nowe wiersze Ludmiły Mar­
iańskiej; 22.40 „Żona artysty” —
magazyn; 23.10 Utwory Schuetzą i 
Bacha śpiewa drezdeński chór 
chłopięcy „Kreuzchor”; 23.35 Co 
słychać w świecie; 23.10 Muzyka.

Wiadomości: 4.30. 5.30, 6.30. 7.30, 
8.30. 11.30. 13.30, 3 8.30. 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Co kto lubi; 
9 „Bajka o Nowym Jorku” — ode. 
pnw.; 9.10 Standard na czerwiec 
„Wstęp do pocałunku”; 9.30 Nasz 
rok 78-my; 9.45 Wszystkie dzieła 
fortep. Schumanna; 10.35 Kietmasz 
płyt wytwórni Melodia; 11 Co­
dziennie powieść; 11 30 W tonacji 
trójki; 12.25 Za kierownica; 13 
powL z rozrywki; 13.50 „Miasto

Konińskie

Wiele przyczyn 
jakościowej huśtawki w przemycie 
w ubiegłym roku we wszystkich zakładach wojewódz- 

twa konińskiego opracowano program.y poprawy ja­
kości i nowoczesności produkcji do roku 1980. Ich założenia 
ujęto w planach techniczno-ekonomicznych zakładów, zleca­
jąc opracowanie niektórych tematów ośrodkom badaw­
czym szkół wyższych. Podczas tych prac planistycznych 
ustalono, iż w tym roku wartość sprzedaży wyrobów ozna­
czonych „jedynką” osiągnie 961 milionów złotych (trzykrot­
ny wzrost w Stosunku do roku ubiegłego). Zakłady produk­
cyjne zamierzają uzyskać 43 znaki jakości (przed rokiem 
miały 24). Najwięcej „jedynek” zdobyć mają wyroby kol­
skiego „Cersanitu” — 11, turkowskiej „Mirandy” — 9, a 
Spółdzielnia Mleczarska w Koninie i Zakłady Przemysłu 
Owocowo-Warzywnego w Turku —po 4.

W pierwszym kwartale tego roku wartość sprzfedaży wy­
robów ze znakiem jakości osiągnęła 104 miliony złotych, 
siedmiokrotnie więcej niż w tym sr.mym okresie 1977 roku. 
Przybyło też 8 znaków jakości. Ta poprawa jakości produk­
cji konińskiego przemysłu, to wynik lepszego przestrzegania 
norm technologicznych przez producentów, unowocześnia­
nia technologii, dopływu nowoczesnych maszyn i urządzeń.

Rezultaty I kwartału są znacznie lepsze niż w roku u- 
biegłym, ale pamiętać trzeba, że właśnie wówczas nastąpi­
ło obniżenie wskaźników jakości produkcji w porównaniu 
do 1976 roku. Szczególnego znaczenia nabiera więc utrwale­
nie tendencji widocznych w I kwartale br. oraz stałe elimi­
nowanie zjawisk wpływających niekorzystnie ‘ na jakość 
produkcji. Wiele z nich wynika z trudności surowcowych. W 
„Mirandzie” brak wielu gatunków surowca zmusza do sto­
sowania materiałów zastępczych, np. . barwników.

Kierownictwom zakładów trudno rozstrzygnąć czy pro­
dukować wyroby gorsze, bo brak towarów na rynku, czy też 
dbając o jakość, ograniczać ich podaż. Dotyczy to m. in. wy­
robów Spółdzielni Pracy Stolarzy w Witkowie. Zwiększa­
jąca się liczba reklamacji na wersalki obejmuje prze/; 
wszystkim, skrzynie otrzymywane przez spółdzielnię od 
innych producentów. Ten sam powód reklamacji wyrobów 
występuje w Odzieżowej Spółdzielni Pracy „Turkowian- 
ka” w Korytkowie pod Turkiem (otrzymuje ona tkaniny z 
wadami).

W I kwartale wartość uznanych reklamacji na wyroby 
konińskich zakładów wzrosła w stosunku do takiego samego 
okresu roku ubiegłego, aż o 20,2 procent osiągając wartość 
13,4 min zł. Dotyczy to przede wszystkim produkcji rynko­
wej, gdyż wskaźnik odrzucanych przez importerów wyro­
bów eksportowych zmalał w tym okresie o 0,4 procent.

Trwa więc jakościowa huśtawka, której'tylko część przy­
czyn jest od producentów niezależna. W wielu zakładach 
niesłusznie poprawę jakości produkcji uzależnia się wyłącz­
nie od modernizacji parku maszynowego, rozbudowy i bu­
dowy oddziałów. A nie wszędzie jest to konieczne. Nadal 
niedostateczne jest powiązanie wskaźników jakości produk­
cji z bodźcami dla załóg. Nie został też w pełni rozwiąza­
ny problem sprawnego wdrażania do produkcji wniosków 
racjonalizatorskich, stwarzanie ludziom z inicjatywami wa­
runków do ich realizacji.

A przecież tylko wszechstronność działań spowodować 
może trwałą poprawę jakości produktów.

WOJCIECH PLUTOWSKI

Poznańskie

Jak rolnictwo
chroni się przed ogniem?

C piętrzone prace połowę 
przesuwają zwykle na 

drugi plan ochronę plonów i 
dobytku przed ogniem. Dlate 
go też odpowiednio -wcześniej 
strażackie kontrole wskazały 
miejsca, w których zabezpie­
czenie przeciwpożarowe musi 
ulec poprawie. Kontrolami ta 
kimi objęto wszystkie sektory 
gospodarki rolnej w Poznań- 
skiem.

Od kilku lat w państwo- 
wvch gospodarstwach rolnych 
uwidacznia się stały postęp w 
ochronie przeciwpożarowej — 
orzede wszystkim w kombina 
tach PGR. Te duże jednost­
ki gospodarcze lepiej sobie z

szczęśliwych miłości” — ode. pow. 
Fr. Kozika; 14 Dzieła instAimen- 
talne J. Fr. Haendla; 15.05 Śpiewa 
E. Adamiak; 15.20 Przypominamy 
H. Hawesa; 15.40 Rozszyfrowujemy 
piosenki; 16 Rep. — „Cisza — przed 
kamera artyści”: 16.20 Muzykobra- 
nie; 16.45 Nasz rok 78-my; 17.05 Muz. 
poczta UKF; 17.40 Wszystkie drogi 
prowadza do Nashville; 18.10 Poli­
tyka dla wszystkich; 18.25 Czas re­
laksu; 19 J. Chegary „Hawaje” — 
ode. pow.; 19.15 Pocztówka dźw. z 
Paryża; 19.35 Opera tygodnia — J. 
P. Rameau „Kastor i Polluks”; 
19.50 „Bajka o Nowym Jorku” ode. 
pow.; 20 Mini-max; 20.35 Fotopla­
stykon; 21 Reminiscencje muzycz­
ne; 22.08 Gwiazda siedmiu wieczo­
rów — A .Celentano; 22.15 Interra- 
dio — aktualności. 23 Nowe tomiki 
poetyckie — Józef Ozga Michalski; 
23.05 Miedzy dniem a snem.

Wiadomości: 5. 6. 7. 8. 10.30. 12.05, 
15. 17. 19.30. 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radioexpress; 
8 Przerwa konserwacyjna nadaj­
nika 407 m.; 8 Piosenki Włodzi­
mierza Korcza; 8.25 R. Schumann: 
Narzeczona z Messyny — uwertura' 
c-moll op. 10 do dramatu Schille­

tym radzą niż mniejsze, n,a co 
ma wpływ zarówno poprawa 
dyscypliny pracowników, jak i 
stała troska kierownictw i 
służb inżynieryjno-technicz­
nych. Niemal całkowicie roz­
wiązany został problem zagro 
żenią pożarowego suszarń i ma 
gazynów zbożowych. Wzorowo 
to robią w takich kombina­
tach PGR, jak Manieczki, Ob 
jezierze, Ptaszkowo i Żydowo. 
Sprawą czekającą na rozwią 
zanie jest zabezpieczenie plo 
nów przechodzących kwaran­
tannę oraz suszu złożonego w 
magazynach — przede wszy­
stkim w okresie kampanijnym.

Niedobrze się dzieje w rol-

ra; 8.35 W kręgu spraw rodzinnych 
— „Porozumienie w małżeństwie”;
8.55 Graj kapelo; 9 E. Grieg: II 
Suita orkiestrowa; 9.20 Holenderski 
Zespół Instrumentów Dętych; 10 
Symf. F. Schuberta: 10.30 Estrada 
przyjaźni; 11 Przed startem na 
wyższe uczelnie (kier, humani­
styczny) „Kurtyna w górę”: 11.30 
J. Reti śpiewa Mozarta: 12.25 Gieł­
da płyt; 13 J. hiszpański: 13.15 Pie­
śni i tańce Meksyku; 13.30 Tu Stu­
dio Stereo (ogólnop.); 13.50 Zano- 
wiedź wznowienia pracy nadajnika 
407 m; 15.05 Teatr PR — Studio 
Współczesne „Kwatery”; 16.05 Mo­
je hobby; 16.25 J. niemiecki; 16.40 
Fragni. opow. F. Fornalczyka pt. 
..Wtajemniczenia życiowe”; 16.50 
Radioexpress: 17.15 Aud. ekonom.;
17.25 Pr. stereof.: „Trzy oblicza mu 
zyki rozrywkowej”; 18,25 „Kosmos 
bliski i daleki” audycja z udz. 
słuchaczy (telefon od 12 — 19.15 — 
?>.40-21); 19.15 J. rosyjski: 19.30 Wszy 
stkie Sonaty fortep. Beethovena w 
najnowszym nagraniu R. Woodwar- 
da; 20.10 J. Ockeghem — Reąui&m; 
21 Horyzonty muzyki; 21.50 Nowe 
nagrania radiowe; 22.15 Postawy i 
wzory — lojalność; 22.35 Niezwy-

Trwa, zapoczątkowana w roku ubiegłym, odmowa starówki w 
Ostsowie (województwo kaliskie). Wiele domów otoczono sza- 
chownicą rusztowań zarówno na Rynku jak i na ulicach doń 
przyległych. Prowadzi się też pract? remontowe i konserwator­
skie w Ratuszu. Remont tego obiektu ma s3ę zakończyć w roku 
1980. W Ratuszu będą wówczas: okaztły pałac ślubów, mu­

zeum regionalne i stylowa kawiarnia (w piwnicach).
Na zdjęciu: roboty elewacyjne na Rynku, (za)

Fot. — H. Kamza

Pilskie

TTeszcze niedawno inwestycja ta, ■ która
** otworzyć ma nowy rozdział rozwoju 

Trzcianki (województwo pilskie), znajdowała 
się tylko na deskach projektantów. Obecnie 
ci ostatni nadal zajęci są szczegółami przed­
sięwzięcia, ale pierwsze rezultaty ich opraco­
wań można już zobaczyć na placu budowy. 
Ten pośpiech wynika z dużego znaczenia in­
westycji nie tylko dła Trzcianki, ale także dla 
całej gospodarki, nie bez powodu więc uchwa­
ła rządowa zaliczyła budowę do szczególnie 
ważnych.

Rozbudowie i modernizacji tamtejszego 
Przedsiębiorstwa Napraw Taboru Leśnego 
towarzyszy przeto spore zainteresowanie. Tym 
bardziej, że nabierają już kształtów pierwsze 
obiekty, zadziwiając swym ogromem i nowo­
czesnym kształtem. Są to hale produkcyjne, 
z których główna ma prawie hektar powierz­
chni! Wszystkie one są wznoszone (z wyko­
rzystaniem płyt z obornickiego kombinatu 
„Metalplast”) przez ekipy generalnego wyko­
nawcy — Poznańskiego Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Przemysłowego nr 2. Przystąpiono 
także do ,?uzbrojenia” terenu w sieć wódocią- 
gową i kanalizacyjną.

Na razie całą inwestycję wyobrazić mogą 
jedynie rozmaite plansze, wykresy i rysunki 
w poznańskiej pracowni Biura Projektów 
PKS we Wrocławiu, dla której jest to obec­
nie najważniejsze zadanie wśród realizowa­
nych dla zaplecza technicznego motoryzacji. 
Zdecydowana większość projektów jest już 
gotowa, nad pozostałymi się pracuje, dokonu­
jąc jednocześnie „przymiarek” do perspek­
tywicznego zagospodarowania „nowej” Trzcian­
ki. Pierwszy etap inwestycji skończony bowiem 
ma być do czerwca 1980 roku i pochłonie oko­
ło pół miliarda złotych, a tyle samo wyda .się 
w następnych latach.

Hola - gigant w Trzciance

niczych spółdzielniach produk 
cvjnych — głównie z uwagi na 
stare i wyeksploatowane bu­
dynki oraz niewłaściwą ich lo 
kalizację. Ogółem, w jednej 
trzeciej RSP Poznańskiego do 
strzeżono wiele zaniedbań ta 
kich jak: uszkodzone instala­
cje elektryczne, brak kloszy 
przy lampach, „drutowane” 
bezpieczniki, uszkodzone insta 
lacje ogrzewcze i odgromowe, 
braki w podręcznym sprzęcie 
gaśniczym.

Dokonana w ubiegłym roku 
ocena stała się punktem wyj­
ścia do energicznych działań 
podjętych przez WZ RSP. Re 
zultaty tego widać już na 
-przykład w Łubnicy, Sarbi, 
Ujeździe i Wilczynie.

Podobnie rzecz ma się w 
spółdzielniach ‘ kółek rolni­
czych. Działania ich wojewódz 
kiego związku zmierzają do te 
go, by osiągać tak wzorowy 
stan, jak w SKR-ach w Ne­
kli, Miłosławiu i Śremie.

(ask)

czajne spotkania z przyroda — 
„Konik Polski” odrodzona rasa; 
22.50 G. Donizetti: Romans Nemo- 
rina z opery „Napój miłosny”.

Wiadomości: 12. 15. 16. 22.55.
PROGRAM ROZGŁOŚNI PR W 

KOSZALINIE (dla woj. pilskiego) 
6.30 Studio Bałtyk; 12.40 Nauka 
praktyce rolniczej; 16.40 Przegląd 
aktualności: 16.54 Muzyczny relaks: 
17 Rytm i piosenka (stereo); 17.25 
Analiza wartości — metoda pomoc­
na każdemu” cz. III; 17.40 Test 
stereof.

KOSZALIN W PROGRAMIE 
OGÓLNOPOLSKIM. Pr. I: 2.11 — 
4 Noc z melodią i piosenką; 12.25 
— 21.45,Mozaika polskich melodii; 
Pr. IV: 13.30 — 15 Muzyczny pro- 
grani stereofoniczny.

r
""" ■—

PROGRAM 1; 9.30 — Studio
Sport — Mundial 78 (kol.); 11.55 — 
Spotkanie delegacji węgierskiej z 
załogą Fabryki Samochodów Oso­
bowych na Żeraniu; 15 — Me­
lodie — „Słuchając utworów

40 spółdzielni 
produkcyjnych w Pilikiem

W województwie pilskim powsta 
ła kolejna — 40 — rolnicza spół 
dzielnia produkcyjna — w Piece 
minie, gmina Krajenka.

Statut typu II RSP podpisało 
15 członków założycieli, którzy 
gospodarują obecnie na 250 hekta­
rach gruntów. Pochodzą one z 
wkładu członkowskiego jak rów­
nież przejętego gospodarstwa Kom 
binatu Rolniczej Spółdzielni Pro­
dukcyjnej w Dolniku, które by­
ło znacznie oddalone od jednost­
ki- macierzystej, co zwiększało 
koszty produkcji rolnej.

RSP w’ Pleceminie specjalizować 
się. będzie w tuczu trzody chlew 
nej i gęsi oraz w produkcji ro­
ślinnej. (ryk)

„GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach
KALISZ: Bogdan Pardus, ul Kazimierzowska 4, tel. 36-89.
KONIN: Wojciech Plutowski, pt PZPR 1, tel. 243-04.
LESZNO: Tomasz Tatarczyk, ul. Słowiańska 38, tel. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56.

Fryderyka Chopina”; 15.30 — Za 
proszenie do teatru; „Johannes 
doktor Faust” — program public. 
kulturalnej (kol.); 16 — Dziennik 
(kol.); 16.10 — „Obiektyw”; 16.30 
— Teleferie Telewizji Dziewcząt i 
Chłopców — w programie m. in. 
„Thierry Śmiałek”, ode. 3 pt. „Ro 
zejm wielkanocny” — franc. film 
fab. (kol.); 17.30 — „Radiotechnice 
na” — rep. wojskowy (kol.); 17.55 
Sonda: „Sprzątanie miast” — ma 
gazyn nauki i techniki (kol.); 18.25 
Studio Festiwalowe Opole — „Ca 
merata w Opolu” (kol.); 18.50 —
Radzimy rolnikom; 19 — Dobranoc 
dla najmłodszych (kol.); 19.10 —
Siódemka; 19,30 — Wieczór z 
dziennikiem (kol.); 20,30 — „Bry­
gady Tygrysa” — „Zbrodnia suł­
tana” — film kryminalny prod. 
TV francuskiej (kol.); 21.30 —
XVI Festiwal Piosenki Polskiej 
Opole 78 — „Koncert gwiazd” 
(kol.); 22.35 — „Pegaz” — aktual 
na publicystyka kult, (kol.); 23.20 
— Dziennik (kol.).

program 2: 16 — Co dalej
maturzysto; 16.20 — Kino Minia­
tur „Rozmaitości” — w programie

Współzawodnictwo
szkól aktywu ZSMP
W tym roku po raz pierw­

szy w województwie poznań­
skim ZSMP zorganizował 
współzawodnictwo młodzieżo­
wych szkół aktywu. Wśród 
szkół dzielnicwoych zwycięży 
ła kierowana przez Bernarda 
Cegłowskiego szkoła na No­
wym Mieście w Poznaniu.

Najlepszą z zakładowych oka 
zała się prowadzona przez Ma 
cieja Majcherka szkoła akty 
wu młodzieżowego przy HCP. 
Najwyżej spośród miejsko- 
gminnych oceniono pracę szko 
ły w Środzie, nad którą pie- 
czę sprawuje Andrzej Tom­
czak, a wśród gminnych —• 
szkołę w Brodnicy, najlepiej 
współpracującą z Gminnym 
Ośrodkiem Pracy Ideowo-Wy 
chowawczej. W tym przypad­
ku trudno się dziwić, bo jed 
nym i drugim kieruje Jerzy 
Sikorski, (ask)

Drugie Przedsiębiorstwo Napraw Taboru 
Leśnego, to 16,8 hektarów powierzchni zaję­
tej przez hale produkcyjne, warsztaty, obiekty 
socjalno-administracyjne i gospodarcze. Za­
projektowano je nowocześnie, by zapewnić 
jak najlepsze warunki pracy i sprawnego wy­
konywania zadań. A są one znaczne przede 
wszystkim w naprawach głównych samocho­
dów ciężarowych, które to roboty są specjal­
nością trzcianeckiego zakładu. Dość stwierdzić, 
iż obecnie remontuje się rocznie około 600 
ciężarówek, podczas gdy docelowo liczba ta 
wahać się będzie w granicach 1300 — głów­
nie samochodów marki „Tatra”, „Star” i 
„Stcyr” nie tylko z zakładów resortu leśnic- 
tw a.

Przewiduje się również naprawy samocho­
dów terenowych, których coraz więcej wyko­
rzystywanych jest w naszej gospodarce, a z 
ich remontami jest spory kłopot. Utworzony 
ma być także oddział regeneracji części ora-z 
szkolenia uczniów, którym stworzone zostaną 
warunki do jak najlepszego poznawania taj­
ników zawodu. Powstanie też plócówka sprze­
daży samochodów, które zostaną odbudowane 
ze złomowanych. Łącznie zatrudni, się 1500 
pracowników, podczas gdy obecnie jest ich 
około 600.

Spore nakłady przewidziano również na 
obiekty towarzyszące, z których skorzystać 
będzie cała Trzcianka. Przy ulicy Staszica za­
projektowano osiedle mieszkaniowe, które 
obejmie 13 budynków o 446 mieszkaniach. 
Powstać mają dwa pawilony handlowe, przed­
szkole, szkoła, a także oczyszczalnia ścieków 
bardzo potrzebna w tym mieście i rejonowa 
kotłownia, która zasili nowy zakład, kilka 
innych fabryk i osiedla mieszkaniowe, (bop)

Wiekowe tradycje 
kółek rolniczych
Kilka kółek rolniczych w wo­

jewództwie leszczyńskim piecza 
łowicie przechowuje sztandary, 
które świadczą o ich wielolet­
nich tradycjach. Najstarszy bo­
daj taki sztandar znajduje się w 
Lubiniu, w której to wsi kółko 
rolnicze istnieje od 1886 roku.

Podobne pamiątki mają także 
inne organizacje chłopskie w 
Leszczyńskiem, może więc war­
to by wszystkie zgromadzić two 
rżąc stałą ekspozycję w którymś 
z muzeów. (—)

filmy; „Tajemnice obrazu filmo­
wego” — prod. węg. (kol.), „Dno” 
— prod. polskiej (kol.), „Mono­
dram” — prod. polskiej (kol.); 
17.10 — Po Targach 78. W pro­
gramie podsumowanie wyników 
50 jubileuszowych Międzynarodo­
wych Targów Poznańskich, ich 
efektów i skutków dla gospodarki 
narodowej (kol.); 17.40 — Magazyn 
morski — „Most przez Bałtyk”; 
1810 ..Łuk tęczy”, ode. 3 pt. 
„Strach” — film sensac. prod. IV 
CSRS; 19 — „Teleskop”: 19.20 — 
Dobranoc dla najmłodszych (kol.); 
19.30 — Wieczór z dziennikiem 
(kol.); 20.30 — Telewizyjny Mpsic- 
Hall — program rozrywkowy TV 
NRD (kol.).. Wyk. Dani Marsan 
— Jugosławia, Aurora Lacasa — 
NRD, grupa wok.-instr ,,Bav City 
Rolers” — W. Brytania, balet TV 
NRD, zespół baletowy z Brazylii 
„Brasil Tropieal”, zespół akroba­
tyczny „Luxor” z Egiptu oraz ro­
dzina Adrianów (RFN); 21.30 — 
24 godziny (kol.); ?1.0 — Kmo Łet. 
nie: „Warszawska premiera” — 
f;’” historyczno-muz. prod. pol­
skiej.


